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W O S T E N IA : Z a  w iersr  oetltosr* Tub Jega s
1 ■? i i u a c . i l  40  kep. j: ien? m  i 20  kop. kmidy no- 
i sęp iy  r*x, za tekstem 20 k. p':-rw szr  j  10 kop. tun  
ru ;n iv  rax, zaw iad. żałobne yo 40  k- W 'ru b ry c e , i 
„N adesłane” w iersz petitowy lub je g o  m iejsce 1 rb*

n u u e p  p b je t l fń c z y  5  kop.

fczetrafg I ogłoszenia przyjotojs Admlnlstncn*
„■.i.wm.M.M ■i*iOTW’̂ ar»iiTr«teujateâ ł!w»trcowcsa

U m l o  k l a s o w y  Z a k ł a d  N a u k o w y  Ż e ń s k i  (Gimnazyum)zjpensycnatem ijdwienia klasami przygotowawczem i

H fgęjgwy P @ r e t j a f k ® w i c z o w e j
KIJÓW , W .- W ło d z im ie r s k a  M  4 7 .  T e l e ł .  2 8  16.

P z - f i j n i i i  g i m n a r ,  z  w y k ła d e m  o j o z y i i e g o  j ę z y k a  i l i t e r a t u r y .  E G Z A M IN Y  w s t ę p n e  do_ k l a s i  
w s t ę p n e j ,  i ,  II, III, IV r V , VI i VII o d b ę d ę  s i ę  w  d . 24  i 25  s i e r p n i * .  Z a p i ć  u o z e n io  c o d z ie n n ie  
w  k a n c e l a r y i  Z a k ł a d u .  L e k o y e  r o z p o o z y n a j ą  s i ę  d n . I -g o  w r z e ś n i a .  2008

B ib ik o w a k i  B u l w a r  4 ,  t e l e f ,  1394 .

Tokuje dla chorych Stałych od 3 do 7 rb. dziennie z utrzymaniem 
opieką lekarską P rzy  lecznicy m ieszka 2 lekarzy.

Ambulatoryjni tanie przychodząc, chorych

S z c z e p i e n i e  o s p y

P r a r o k / n i a  d l a  b a d a ń  
c l t s n t i c z n j r c h  i  b a k t e -
 r jrologicznych. — —

p o d  k ie r u n k ie m

D r'A. MODRZEWSKIEGO
Badania moczu, kału, soku żolądko 
w ego plw ociny, nalotów z gardła 

krw i i t. p. 599

SERDDYA6N0STYKA SYFILISU.

Nowo-otworzony Skład Fabryczny

mdi l.  tamuj Fi

D V § f l t l W

w KIJOWIE, Kreszczai^k Nr 6 (oboK Placu Cesarskiego).
n n i  K T f k J i .  Obicia meblbwtf, p o r ty e r y ,  f ira n k i,  o r a z  d yw a n y  
r  U L 8n V i l .  w |asiiie i o ry g in a ln e  p e r s k ie  w w ielkim  w y b o r z e

■—as Po cenach ściśle hurtowych. & * =
Z a r z ą d  u p r z e jm ie  p ro si  o z w ie d z a n ie  m a g a z y n ó w , p r z y -  

c z e m  o z n a jm ia , ±e o n e jr z e n ie  to w a r ó w  do k u pn a nic obow iązu je-

f t i «w w w « n i y a i » v a i i i i r  ,K » i4e9B G B B R

J PIERWSZY

I
w  Kijowie jłpcl.’ Źach. Kraj. O J IW łlJ  M I I I J  U l H t j l l l i J  I I  I f J  I I H C I W I l*

K r e s z s ia t y k  N r  IL, o b o k  G ie łd y ,  telefon 29-50.
zawiadam ia Szanownych PP. nabywców , że otrzym a! w wielkim  w yborze w szystkie nowości na nadchodzący sezon. 32?5

aleftelka Szkoła Handlowa
L. W OŁODKIEW ICZ.

Egzaminy wsstęDne dn. 20, 2t i 22 sierpnia. W yk!, jęz. poi. i literat. Po 
dania przyj: w  ItanCel, szkoły (KuźnieCzfla 44). P rzy szkole Densyontt. 3391

Y X > Y , S T / r W  J K

Podolskiego Towarzystwa Rolniczego
w  W r N N lC Y .

O i l  1 d o  8  w r z e ś n i a  1 9 1 2  r o k u
W ystaw a przygotow aw cza w celu wyboru odpowiednich

Eksponatów.

J ‘a urządzenia Pawilonu Podolskis^c 
Na Kijowskiej Wystawie Wszechro- 

syjskiei w r. 1913.
Ptogram y na zapotrzebowanie. Adres: Pocztow y i T eleg 

ficzny: W innicą-W ystaw a.
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Ulw smoloifioffij i Farb 
S, Sojżewskieęo

w  S L A W U C IE  gub wołyńskiej 
'.enniki, okazy kosztorysy, franco i gratis. Fabryka 
ugdzie nie posiada żadnych składów  swoich w yrooów . 

iedyny w yłączny reprezent. r I .  M i łc b ę d z k  S -V a m 
Kijów, K reszczrtyk 5 m. 25. ,
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gmarowa),Tealr Dramatyczny
|  M e r y u g o w s k a  8  
I  Otwarc!e sezonu zimowego
p  Kierownik a 'tystjC zny M . E T R O JE W .

N. Da-

d n ia  3 0  & ierp>  
n ia  p . b.

Artystyczny Teatr Miniaturę^
(Teatr E. Brykinej były  Bergonier) 3649

F u n d  u k  l e j o  w s k a  .M> -> 
Otwarcie sezonu zImwojo ;r.’;Pi";"r! b.

Pełnomocnik dyrekcyi P . HillŁORAOOWICZ.

P i e r w s z e  R o s y j s k i e  T c w n r z y s t w o  W z a je m n y c h  U ( ,e z p ie .  z e i '

Cd pomoru zwierząt
Kijowską gub. n a  J. Trachtenberg Sag*. K r e s z e z s ^ w k  

T e l e ł .  16- 12.

, 7 Ś a & tlfL  'Z .a u ^ s& t ^  ^  3̂zc€ (q

3601

WIELKI HOTEL

„Brand - Hotel- Imperial”
w  c e n t r u m  m i a s t a  K i jó w , (V * .-W a s, l i t e w s k a ,  w  p o b l i ż u  K r e n -  

c z a t y k u ) .  T e le fo m  3 2 5 .

1 O 0 1 elegancko uneblowanycn numetor/ ^ 0 0
STYLOWE MEBLE.

Wszystka nowe. |
!!Cen> umiarkowane!!
3484

E l e k t r y r z .  o ś w i e t l . ,  W a n n y , W in- 
, C e n t r a l ,  o ę r z e w . ,  C z - t e l n i a ,  
k ł .  t r y z y e r .  i w s z e l .  in . w y g o d y .

Dla pp. woiażerów scccyalnp warunki.
Właściciele: M . L a p i d u b  &  T .  R o o f s ,

Dziś uroczyste otwarcie =

F o l a  s p o r t o w e g o

D w ie  o r .k ie b łr ir  w o j s k o w e .  W ie lk i c h ó r  ś p i c w a l  o w . Z n b a w y  
o l im p i j s k i* .  F i h i  n o ż n a .  P i e r r r n z ,  r a z  w  K i jo w ie  w ie lk i  
f a j e r w e r k .  Początek o godz. 4 po poi. Orkiestra od ^odz. 3 00 poł. 
Szczegóły w  programach. Odpowiedz zarządz S .  O o z r o w o k i .

p a tc lin y  I w  1 pt-.yw gatunku płyty w  uajv i-k s iy« i w yborze p® Ccor.ćii
£i6vva^ iustru?«entów^ Hiuzycx^ych i nut

^rM l^tshzlr 14 j t  WiFin w 855

8-mto kl. Szkoła K. Kujawskiego =  
w specyainie zbudowanym gmachu włas­
nym Towarzystwa Szkoły Mazowieckiej

'  w  W A R S Z A W IE  u l .  K la n o w a  16 litcło Bagateli), tel. 8 .-3 . 
KunCeląrya otwarła codziennie od godz. 11 do i-ej. Egzam iny 3t aerpni*a, 
ifk cy e  4 września in s). 3707

Dziś
w  n ie d z i e l ę  d n ia  12- g o  o i e r p n i s  n s  P e -  
c z e r o k u  n a  P la o u  W y ś c io o w y m  C e -  
o s r o k i e g o  P o łu d n i o w o - Z a c h o d n ie g o  
T o w a r z y s t w a  H o d o w li  K ł u s a k ó w  o d ­
b ę d ą  o ię  w y ś c i g i  O n a g r o d y  n a  s u ­

m ę  d o
w  te rn  n a g r o d a  i n . łe n is  m c  n u r a ł f i  
c z ł o n k a  b o n o r o w e g o  y jc f i C L  r t U6 , 5 0 0  r b . ,

kawaleryi W- A. Suctioml non a 2 , 5 0 0  r b
<11 a koni lat 3 rb, 4-ch i w  starszym w ie lu  f  o c z g t a k  o  g .  I -e j p p .

H f

Fortepiany i pianina

J. B 1 ii f b n c r
w  L IP S K U

nagrodzone na różnych w szechśw iatow ych w ystaw ach 15-toma p i e r w s z e  
m i nagrodami odznaczone zostały w  roku bieżącym na w szechśw iatow ej 

wystawie w Brukseli p i e r w s z ą  n a g r o d ą  Grand Prix.

r.* £ S ,. J * K e r n t o p  1 S y n
w  K i j o w ie ,  K R E S Z C Z A T Y K  .IB 3 3 . 635

Otrzymany mowy Iraasport
n ie z b ę d n e j  w  k a ż d y m  d o m u  p o ls k im
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O t w a r t y  w  K r a k o w i e
nowo w y budowany

Kotel Francuski
(HOTEL DE FKANCE) 

N a r o ż n ik  u l-  k a r . J a n a  i 
P i j a r o k i e j

W  najlepsze m położeniu plant, 
w  pobliżu głównej stacyi ko­
lejow ej, Ry.*ku gł., c. fc S ta ­
rosty, a i głów nych arieryi 

miasta.

Połotenle bardzo spokojne.
W  każdym pokoju telefon, au 
tomatyczny przyrząd do bu 
dzeniz, Ciepła i zimna woda, 
pokoje z wannami, apartamenty 
fati-ilijne, 3 w indy e'ek(ryczne, 
restauracya, ka\ .arnia, czy tel 
nia, fryzyer męsk.t i damski, 
autogaraż, automobil przy k aż­
dym pociągu. O s t a t n i  w y -  
r n z  k o m f o r t u  i h y g i e n y .
Ceny bardzo przystępne T e ­
lefon 1045. 3535

CUKROWE

I l i l i i
ZYtUfUNTA SLSiEBA

jo o t  n a j p o ż y t e c z n i e j s z y m  n a t p a n l a ł - a  p o o n r k ia m -

Na w elinie, w  4-ch w ielkich to- 
w ach  ozdobnie, oprawionych, nagro­
dzona przez K asę Mianowskiego, o- 
bejtżująca kiltea tysięcy artyaułow  z 
i u  traćyami i nutawi, w  zakresie 
polskich i litew skich dziejów kultu­
ry, praw, obyczaju narodowego, sztuk 

nauk, uzbrojeń i ubiorów, zabaw 
i gier, M fzyk l i pieśni, numizihatyki 
i etnografii życii publicznego, rycer­
skiego, rolniczego, kościelnego i !o 
wiec«.jtgo z 9-ciu w ieków  ubiegłych. 
TbdrrCJ nil w  każdym  domu koniecz­
ny betw arudkow o.

N ajwiększy z\. twCa przeszłości 
polskiej, profesor Aleksander BrdcL- 
ner, mk pisze (w  Bibliotece War 
szawskiej") o EnCyklopedyi Glogera 
pR ów rie pożytecznego, Ciekawego 
1 pouczającego w ydaw nictw a nie 
$pouÓD pomyśleć! Znajdzie w  niem 
czytelnik skarbiec rzeczy własnych, 
o któryci sie Często słyszy, a mało 
w ir. I nabierają te szczegóły  now e­
go oarwnogo życJa i w -k rz-cza Się 
zumietzchła przesziosć, i biją do 
niej blaski i słychać jej g ło s y * ..

C o n n i k s l ę g n r s k n  r b .  15. U e)

Dla umuReratorów „Daerioika Kijawskisp‘\
tamawiających dzieło w Admlnłstiacyl pisma, cena znlżcna ctu rb. 12 

N« przesyłkę pocztową dołączyć należy rb. 1

są do a a b y r ia  w  m ajątku

j ) £ u g a s t r a
/

J. 0. Maryl z M ńkowskieb 
Kb. Pawiowej Korybut - Wo- 
  ronlecłiiej --------- -

Adres: Z-d Dóbr Dżugastra
poczt, i telegr. M i a s t k Ó W -  
k a ,  st. kol. K p z y ż o p o l j
^ub podolska. 357 r

Dom Ekspedycyjny

M. Awerbuch
K r e s z o z a t y k  U r 23  (wprost 

poczty) t e l .  3 3 - 7 0 .

Opłata cła  za *zg**i r n lc z n e  
t o w a r y ,  b a g a ż e  i p o a y ł  
k i p o c z t o w e  przy kijow ­
skiej składowej 5 innych ko- 

moracii.
Transport ciężarów  do w szy­

stkich części świata.
In f  i r m i c y i  k a n t o r  u d z i e ­
la  b e z i a t e r e a o w n i e  688

Z Y T  ( 3

Ig o  Oosibwo Oryginslfy

„Petkus“
Loco st. S o c h a o z e w .

Pud 1 rb. 25 k. 
W O R E K  po cenie kosztu 
I  ą w e l  K s i ą ż ę  K o i r-  

b u t-W o r o n iz e o k i
Bielice, pocz. -Sochaczew 
gub. w arszaw ska' 3572

Wkrótce nastąpi otwarcie
Tea tr ł e JAałz&o

Kreszczatyk 36 w (podwórzu)
Przedstawienia codziennie: C r a m a t ,  kon* t a y o ,  w o d e w i l ,  o p o r a ,  
o p e r e t k a ,  p l a a t y k a ,  k o r o e r t y .  Główny reżys r Gr I1JAT1EOWSUI.
CODZIENNIE 3 P R Z E D S T A W IE N IA . Zespól trupy w afiszach
3653 Pełnomocnik dyrekcyi R . G R IN B E R G .

Z A T tZ A D

założonego .v 1871 roku.
Niniejszem podaje do ogólnej wiadomości, że zostało otwarte przedstawi-

Kijow a i okoliCy i Te przedstawicielem mianowany
został p. Ernest-Otto Werkenthin. ST w ^ 3
przy ul. M ikołajowskiej Nr *o m. 7, telef. 29 69 T ow arzystw o przyjm uje 
ubezpieczenia budynków, fab-yk, zakładów  przem ysłow ych, maszyn, to­
w arów , ruchomości i produktów. 3593

O GRÓD  K L U SU  K U P IE C K IE G O . W  poniedziałek dnia 13-go sierpira

XII Koncert Symfoniczny
bonefis A . O R ŁO W A przy udziale solisty-skrzypka D a n ie la  K a r p i t o w -  
a k i e g o .  W ykon, będzie: „VI symfonia" C moll op. 8. A . Glazunowa
„Śm ierć i brzozy* noenrat sym fonic-ny op. 24 Rysz. Strausa. „Koncert 
dla skrzypiec z orkiestr^* E-moll 1. K oniuća a) „W s*ęp ,  b) „ T a iie c  S a ­
lomei" A. Głazunowa. Początek o godz 8 wiećz. Szczegóły w  afiszach-

TYG O DNIK

Lud Boży
P ip u ia n *  P is m  Tyg,‘d u ła m  —  I Katollsitls.

W yeh o d ił x  i r z e m c  popwl«*s*KymE dodatkam ii

i, Kaiza Wiai, U8 O&tstka dia Dneci

1

G ir a r d f al ir e m  Florślfne
Idealnie ffddjkalnfa i konserwuje skórę t w a r z y  i rą U . 1 Jsuwa 
wągry, zm -rszccki, Diegi i pryszcze. N daje cerze: Św ieżość, 
E iałość aksemilne, Miękkość i n e r  o r o w n a n y  w a z ię h  N łh -  
d o 'w i .  M y d ło  i P u d e r  ,.F L O R E IN E ł< uzupełniają znakomi­
te działanie tegoż irem u. Do nabycia w perftyp :i yach i sk ła­
dach aptecznycn. W yłączn y przedstawiciel dla Królestwa i Rc 
syi J ó z e f  P r u o z y c k i ,  W arszaw a, Złota 37 - 7. 3506

W ysyła  pocztą za zaliczeniem..

JSaprnol
daje nraw dziw ie wzm acniające sos 
nowo-balsamiczne kąpiele. A p t e k i  
B o b a k o w o k ie g o .  Krak. Przedm . 
Ni 59 w  W atszaw ie. Skład głów n y 
T a w .  JU R O T A T  K i j ó w .  3096

A M B U Ł A T O R Y U M

T-wa Lekarzy Specyalisiót1
Rejtarska ia  d. w łas. Telefon 17-50. 
Codzienne przyjęcie chorych przycho­
dzących w szystkich sp ećyaljo ści. 
Porada 60 kop. Konsultacye, szcze­
pienie ospy, badanie usługi i Ma­
mek. A nalizy. Pozltład godzin przy­
jęć  w e w szystkich aptekach. 1993

Akuszeryino -  Feicersła 3-y 
letnia szkoła L ' * , " . ' " " * " ” ;
akuszer. 1 rok. Prośby przyj. K ijów . 
_________________________ 34^4

Legitymacye rodów  szlacheckich — 
prow adzę spraw y, do­

tyczące praw  dc szlachectw a, tytu­
łów, herbów etc. K iów, Fundukle- 
jow ska 14 ra. 19. oset od g 9 —10 r. 
i od 6 —£ w. List. skrz. poczt. 149.

Przedstawiciela
energiczntgo poszukuje Biuro tech­
niczne w  W arszaw ie (ogrzewanie,

I wodociągi, kanidiza ya). Oferty: 
V arszawa, Moko o w i .  63 m, i i .

3705

Nauka Wiary.
Numery próbne Czyli , Lu r w c  tygodnika „ L u d  B o ż y '*  wy«yła Się m 
i i  danie darmo, KajlepSzym po larkieM od kapłana parafianinowi i o i 
ChlebodawC] pracującem u, czy te na gwiazdkę, czy w  dniu imienin — 
jest „ L u ó J B u ż ]  VI k u ż d y a *  p o ls k im  d o m u  na ftu sk  m am ykogac 
kto t  pożytkiem dla siebie i sw ego otoczenia może i powinien s z y ł a ś

„ L n t l j B s i y 11 3

Dla student w Krak»wle
tanie mieszkania (opal, usługa, ła 
zienka) Straszew skiego 5 II p Z g ło ­
szenia przyjm uje od 7/ao września. 
Zarządzająca. 3680

06 Administracyi.
Dl, udostępnienia pronum er. „Dzłcp- 
nlka KH iwśkii j«  ' nabycia na w r 
runkach najdegodniejśzyćh książek 
niezbędnych w  każdym  L«mu p»rś- 
Um , porozum ieliśm y Się m w j JawCa 

mi i i  < s ęuujemy

po cen>e zniżonej
wyłęBznii tylko m uzyn prenum era­

ta 1 na. j t i

DZIEJE POLSKI
D-ra Feliksa konecznego-

a tamy, la  ilnStracyl IliniCza, duża 
mn»a P oltk . z pcdziałem  na w o je ­
wództwa. Cena dla ircnnmeKatorow 
„Dzienniki K ljuw łkiego*!

Rb. I kop. RR.

(w ozdo.ne opraw ie).

W A R  U N O  P jR E N L M i R A T Y :  

■ uenM lo i r a .  3. -  - P ś ł r u a a  i« r b .  I.SO

Adres Redakcyl I Adm inislracyi: Kościelna Jfe IC

02113853
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W brew  wszelkim głosom proroków pesy­
mizmu, wbrew przew idywaniom  puszczyków, 
którzy tylko zniechęcać umieją, a sami niczego 
nie tw orzą, w G ałicyi poczyna pow staw ać prze 
mysł, powiedzm y odrazu: w i e l k i  p r z e m y s ł  
I nie mogło być inaczej. Długo to trwaio, za- 
nim nareszcie zrozumieliśmy, że bez przemysłu 
zginiem y, że ludność nasza potrzebuje koniecz­
nie jeszcze innego warsztatu poza rolnictwem 
żc ludność nasza dusi się na małym, stale roz­
drabnianym  zagonie, że wytworzenie w ie ld ego  
przemysłu, któryby zaspakajał najw ażnitjsze na­
sze potrzeby, jest kon'ecznośc:'ą n'e tylko eko 
nomiczną, ale także koniecznością społeczną 
Długo to trwało; długo trzeba było wieść w al 
kę z puszczykami, wróżącymi zagładę, z niedo 
wiarkami, przyjmującym i każdy krok postępu 
na drodze uprzem ysłowienia kraju z r.;edowie 
rzaniem, często z kpinami, z mniej lub więcej 
udatnym dowcipem, ale nareszcie przełamało 
się: G a'icya wchodzi w okres wielniego prze
niysłu, G alicya poczyna już sama zaspakajać 
sw e potrzeby przem ysłowe własnemi siłami 
Prze uysł v naszych oczach rozw ija sie, powsta 
je, rośnie. Kilkadziesiąt lat celowej pracy naci 
wytworzeniem  ptzemysłu krajow ego nie prze 
szły bezużytecznie. W śród najtrudniejszych wa 
runKów konkurencji z krajami zachodnimi, ma­
jącym i sw ój w łasny przemysł daw no zam rrty 
zow aay, cpart.y na pracy kilku pokoleń, które 
s.ę w przemyśle rozw ijały, pracow ały, kształci 
ły  i nogaciły, G alicya, zabierając s i ę d o w y t w o  
rżenia własnego wieikiego przemysłu, musi zła 
naprzód w ytw orzyć sama personel prztm yslo 
wy, ludzi, tech n ków , przedsiębiorców, umieją 
cych korzystnie i na podstawie na‘nowsze- nauki 
pracow ać w zawc dzie przem ysłowym. G iticya 
musiała łamać najcięższe trudności, torow aś dro 
gi handlowe swemu przem ysłowi w ewnątrz fcra 
ju, gdzie osatkił się byl przem ysł Dbcy, G alicya 
nusim a łamać przesądy odwieczne wśród pu 
hlicznnści, musiała w y c h o w y w a ć  k o n s u  
m e n t a  w yrobów  krajow ych, musiała uczyć 
publiczność krajową, omijającą stale w yroby 
krajow e ozy to skutkiem nieznajom ości własnej 
krajow ej prodakcyi, czy też przez uprzedzenie 
do niej i naWyknionie do obcych produktów 
słowem  G alicya musiała w ytw orzyć dopiero w ła­
sną klientelę dla w yrobów  przemysłu krajowe 
go. W  tej pracy w ychow aw czej może najp> r 
■ sze miejsce oddać należy um iejętrej, świado 
ruty celu i ęnergicąpej pracy L i g i  P o m o e j  
P r z e m y s ł o w e j .  Minęło zaledwie dziesięć 
1 *  od stworzenia tej instyiucyi dobra publicz 
negó, a jakże wiele już zmieniło się w kraiu 
w usposobienia publiczności, w ’ udostępnieniu 
w yrob ów  krajow ych, w ich spopularyzowaniu 
w śród szerokich mas, do niedawna na tern po 
lu w cale j^ieuświadonuunycb.

Należy tę zasługę z całą radością uznać 
C zyrim y  to tem chętniej, że marny dziś now y 
dow ód rozumnego przew idyw ania L ig i Pom ocy 
lłrzemysłowey, now y dowód jej skutecznego pc 
yarcic przemysłu krajow ego.

Pojaw iła się w tych dniach nakładem L i­
gi Pom ccy Przem ysłowej clbrżym ia księga, li 
cząca 2,776 stron ścisłego druku ijn. ąu- a r t o ,  
zawierając'* całość rodzimej naszej przem ysło­
w ej tw órczości i krajow ego handlu.

Jest to księga, dająca pogląd na rozwój 
naszego przemysłu i handlu, stanowiąca bilans 
n a u e j pracy gospodarczej, to też z radością 
Dierzemy ją  do ręki. W ydaw n ictw o to jest o- 
wocem  olbrzym: j pracy, która pochłonęła ca- 
łorocz uy tr ul kilkudziesięciu pilnych i skrz ;.nych 
zblerąc^y; kriężka w ydana zd itała r ';a n u i  clą L i ­
gi Pom ocy Przem ysłowej kc sztem 70,000 koron. 
Pierw sze w ydań s Skorow idza przed laty sze­
ściu rozeszło się w 30,000 egzem plarzy, tak, 
że niemal nie pozostało nic na składzie. P o 
latach sześciu , przemysł w naszym kraju n a d ­
spodziew anie się ro<.w*nąt: powstało sto kilka­
dziesiąt n o w jeL  . a iiad  i w fabrycznych, kilkaset 
średnich i mniej szych ‘ abryk i kilka tysięcy 
w arsztatów  rt*fcbaii£ .  c: ych podniosło się na 
w yższy poziom techniczny i produkcyjny. R o z­
winął się także całki m niepoślednio nasz han 
dcl. Okazana się potrzeba now ego wydania 
w yczerpanego Skorow idza, I oto mamy w rę 
ku k_ięgę naszej pracy gospodarczej w kraju, 
mamy bilans dorobku przem ysłowego i handlo­
w ego. Z  pew nością nie będzie to obraz bez 
usterek, znajdą się tu omyłki opuszczenia, ale 
..est rzeczą społeczeństwa całego poprzeć tę pt a 
cę, donosić o każdej zmianie i postarać się o  
to, aby w dalszych łatach obraz naszego prze 
mysł u przedstawiał się jeszcze dokładniej. A le 
n ić żądaj n y  rze_iy doskonałej, co mamy dziś 
w ręku jest wspaniałym  dowodem celow ej, u 
m iejętnej i  z  możliwą dokładnością przeprow a­
dzonej pracy. A b y  dać dowód, jakie trudności 
były  tu do pokonania i z jakiem i cyfram i ma 
- ę tu do czynieni-, dość przytoczyć ze wstępu 
dyrektora Józefa O lszew sk ego, który całą pra­
cą  o so b iśce  kierow ał, ż w celu zebrania ma- 
teryału ao tego w ydaw nictw a L .g a  Pom ocy 
Przem ysłow ej rozesłała po kraju 80,000 listów 
i o ló h rk ó w , na które, niestety, nie zaw sze o- 
trzym yw ała OJpowiedci.

C ałość podzielona jest na trzy części: 
część inform acyjna o urządzeniach publicznych, 
przeznaczonych bezpośrednie dla spraw prze­
mysłu i handlu (władze państwowe, władze sa ­
morządne, związki zaw odow e w dziedzinie prze­
mysłu i handlu przym usowe i dobrowolne, śi od­
ki k-iztałcenia, szk Inn two przem ysłowe i n in - 
dlow e, muzea i w ystaw y, zakłady i stacye do­
św iadczalne, bardzo cenne inforiuacye podatko­
w e, publiczne biura pośrednictwa pracy, czaso­
pisma zaw odow e polskie, przepisy o ageniarh 
podróżujących, wzorach, modelach, markach o 
obronnych i uzyskiw ania patentów na w yna­
lazki, wreszcie bardzo interesujący dział o po­
m ocy publicznej dla przemysłu i handlu); cały 
ten olDrzrmi dział i niezmiernie w ażny i bar 
dzo inform ujący zajmuje 342 stron pierwszej 
części.

W  drugiej części znajduje się dział adreso­
w y. Podzielony jes£ zasadniczo na dwie części 
z odrębną pagi.iacyą: c z ę ś ć  p r z e m y s ł o w ą  
i część handlową; ‘ pićfW Szą obejmuje strony 
3 *6 — 904, druga str. 1 — 282, wreszcie na koń 
cu księgi umieszczono inseraty na 176 stronach, 
których opłata pi zy czy u iła  się do pokrycia zna ­
cznej części kosztów  całego w ydaw nictw a.

W edle przybliżonego rachunku caicść o- 
btjm uje priłeszlo J fc .o o o  adiesów , z czego o- 
koło 70, s< udresóz irzyp ad a  na dział p rze­
mysłu, a 30.000 adresów na dział handlowy. 
Przemyśl podzielono i ha trzy zasadnicze aziafy: 
przem ysł w sciśłejszem  znaczeniu, przem ysł ro l­
niczy i przem ysł dom owy. Zw łaszcza te dw a

cstatn.e działy, nigdy detąd nie ujCEę w całość, 
prze dstawi _ją niezmiernie cenne infurmacye.

Przem ysł w śeisłem znaczeniu rozpada się 
na 17 działów: górnictwo (w ęgjU , ruda żelazna, 
rynkow a, ołowiana, kopalnie cle j.u skalnego, r- - 
py, wosku ziemnego, torf, siarka, kupalnie a 
sialtu, sól i sole potasowe, w rcszci- przedsię­
biorstwa związane z górnictwem , jak: H ertpic- 
tw o, rurociągi naftowe, zakłady dla m agazyno­
wania ropy, użytkowanie gazu, ziemnego opału 
ropą, topiarnie lepu, eksploatacya resztek w o­
sku ziemnego i t. d.). D z i a ł  d r u g i "  hutnic­
two: jest bardzo w naszym kraju uDogle (trzy 
huty żelazne w Borku Fałęckim, Pasiecznej i 
W .łdzlarzu  i trzy huty cynkowe: w K r z e  pod 
Sierszą, w Niedzieuskach koło Jaworzna 1 w 
Trzebinij. D z i a ł  t r z e c i  obejmuje kamieniar 
stwo: w ydobyw anie i obróbkę minerałów cera 
m lcznych i przem ysł szklany. Bardzo dobrze 
przedstawiaią się fabryki cementu, w yroby be- 
tonctre, cegielnie, dachówkarnie i wogóle prze­
mysł ceramiczny. C z w a r t y  d z i a ł  obejmuje 
przemysł żelazny, najw ażniejszy w katoym  kra 
ju przem ysi m etalowy, oraz d z i a ł  p i ą t y :  w y ­
rób m aszyn, aparatów, instrumentów, środków 
łokomocyi, konstiukcyi mechanicznych, instala- 
trrstw o  — jest już pięknie rozpoczęty i niew ąt­
pliwie w  przyszłości rozwinie się, jako waż 
ny dział naszego przemysłu.

Najwybitniejszym  przertstawiceiem  prze 
rnysłu galicyjskiego jest niezawodnie obecuie 
dział p r z e m y s ł u  d r z e w n e g o ,  tartaki, 
im pregnowanie drzewa, kolejowe p rofi, prze 
róbka kory dębowej i św ierkow ej, w yroby stc- 
Iarskie, w yroby posadzek i ueszczółek, mebli, 
przyrządów  gim nastycznych i sportowych, li­
stw y, łopaty, beczki taczki oraz wszelkie robc- 
ty  kołodziejskie, tokarstwo, w yrób pudełek i 
listew, paczek, kołków, w ełny drzewnej, trzo­
nów, czopów, fornirów oraz koszykaistw o.

D z!ał siódmy obejmuje ogromnie w ażny 
przemysł skórzany.

W  kraju rolniczym , o wybitnej bcdow li 
bydła musi Wysokie miejsce w przemyśle za­
bierać przemysł polegający na przeróbce skór- 

J iszczę nam daleko do opanowania ca­
łości naszego produktu surowego.

A le  możemy już wsJtsi ać na cały szereg 
garoarni, nr rorw ijający się dzięki tow arzy­
stwu handlowemu w e L w ow ie przem ysł bisdo- 
skórniczy i kuśnierski w T y  ś m i e n i e  y,  S t a ­
r y m  S ą c z u ,  S t r y j u ,  O l e s z y c a c h .  Tu 
też reprezentowane jest rym arstwo, siadlarstwo 
i w yrób uprzęży oraz przyborów  do podroży, 
kutrów ,za  mało jeszcze rozw inięty w yrób skó­
rzanych przedmiotów galanteryjnych, pasów 
m aszynowych, grzebieni, szczotek i przeróbka 
pierza, w yrób strun i sit oraz wypychanie 
zwierząt.

P r z e m y s ł  w ł ó k n i s t y ,  (tkacki i po­
krew ny dział VIII) pierwsze dopiero stawia 
kroki na drodze przejścia od przemysłu domo­
w ego do wielkiego przemysłu fabrycznego. A le 
już możemy wskazać na przędzalnie w  Białera, 
w  Bielsku, w G łogow ie kolo R zeszow a, w K ę ­
tach, w M 'kusżewicach i w Zahłotow ie, na fa ­
bryki Waty Oraz na rozw ijające się tkactwo 
wełniane, skupiające s:ę głów ni”  koło Białej, 
w K e t a c h ,  w K o ł o m y i ,  K o r c z y n i e ,  
R a k s z a w i e i Z  a l e  s z c z \f  k a c *. W y ­
r ó b  c h u s t e k  wełnianych w  B.alskim okrę­
gu a ńadto w Cnrzauowie. w Tarn ow ie i Kc 
tomyi. W yrób fełesow w Drohobyczu, T a rn o ­
wie i Kołom yi. Tkactw o lniane; bawełniane, 
jutowe rozw ija się w Andrychow ie (6 fabryO  
w Błażowej, Dębowcu, K orczyn ie 14 fabryk, 
Krośnie, W ilam ow icach, Żyw cu, Monostenku, 
Stanisław ow ie, Cbodorowie, wyrób w orków  w 
Kołomyi, K orczynie i L w ow ie. T kactw o zby- 
tkowe obejmuje kilkadziesiąt fabryk i w arszta­
tów, wyrobu kilimów, dyw anów , makat, gob e­
linów, rozw ija się ponczoszniksrsfw o, w yrób 
szmuklerskich przedmiotów, guzików  do bieli­
zny, trykotów, hafciarstwo stoi na wysokon 
stopniu a przede wszystkhm  nasze koronkarstwo 
i powroźnictwo.

D z i a ł  d z i e w i ą t y  obejmuję przemysł 
tapicerski i dekoracyjny, w yrób kołder, pościeli, 
materaców i sienoiKow, dział X  odzież i mo- 
dniarstwo a w jęc cale kraw iectw o w ogólność: 
oraz szewstwo, kuśnierstwo, w yrób rękaw i­
czek, kraw atów , gorseriarstw o, kwiaciarstwo.

D z i a ł  X I — p a p i e r n i  c t i p o .  Mamy 
dwie fabryki masy i papy drzewnej w C  z a ń 
c u  i w Z a k o p a n e m ,  cztery wielkie fabryki 
papieru w Czerlanacb, Sasow ie, W adow icach i 
Zabłociu pod Żyw cem , dziesięć fabryk tektur i 
bardzo rozwiniętą koDfekcyę papierow ą oraz 
introligatorstwo.

D z i a i X II a r t y k u ł ó w  ż y w n o ś c i  
wchodzi poczęści do przemysłu rolniczego, idą 
tu bowiem na czele m łyny, mleczarnie, browa 
ry, gorzelnie, U bryki drożdży, rafinerye sp iry­
tusu, o iodosytn ie, w yrób w in ow ocow ych oraz 
zakłady ogrodnicze.

W  d z i a l e  XfII w p r z e m y ś l e  c h e ­
m i c z n y m  znajdujemy ogrom ny postęp w 
ostatnich sześciu latach; mamy kiikanaśc-e fa­
bryk przetw orów  chemicznych, fabryki kwasu 
siarkow ego i solnego, bieli cynkowej, dw adzie­
ścia fabiyk sntjy, kilkanaście benzyniarni, kilka­
naście fabryk D i b, bardzo rozw inięty przemysł 
naftowy, destylarm , keksow y i gazow y, para­
finy, ccrezny, barwików , smoły drzewnej laku, 
pokosłów, olejków  eterycznych, terpentyny, per- 
fumeryi, kosm etyków, klejów , oraz naw ozów  szlu- 
cznyćh, sm arów, wazeliny, przeszło setkę tłoczni o- 
le ów riśiin nyeb, kilkadziesiąt fabryk mydeł i świec 
stearynow ych, parafinowych, w oskow ych i ło 
jow ycn, wreszcie kilkadziesiąt fabryk przetw o­
rów  i różnych wyrobów chemicznych past, kitów, 
etc. P r z e m y s ł  g r a f i c z n y  obejmuje so­
lkę drjkartn , kilkadziesiąt IitograLi, steoretypii, 
negrografii, wyrobu klisz cynkografii, klisz dla 
przezroczy i setkę zakładów  fotograficznych 
oraz pierwsze gal. przedsiębiorstwo w yrobu film 
kinem atograficznych.

D z i a ł  X V  o b e j m u j e  b u d o w n i ­
c t w o  i przemysł budowlany, przedsiębiorstwa

Elektrotechniczne, tudzież setki cieśli, murarzy, 
zklarzy, lakierników, m alarzy pokojow ych i 

dekoracyjnych, ozdób budowlanych, marmurów 
sztucznych, studniarstwo, brukarstwo.

Dsńał X V II bardzo szczupły; zakłady dostar 
czające centralne ogrzew anie, instalacye, w en­
tylacyjne elektrownie, których już także mamy 
około pół setki. Dział X V II sztuka stosowana 
do przemysłu: siedem zakładów  w itraży i mało 
wania na szkle.

N o w y m  i b a r d z o  d o n i o s ł y m  
j e s t  d z i a ł  o d n o s z ą c y  się du przemysłu 
rolniczego obejm ujący tylke część przedmiotu, 
gdyż znaczna część mieści sie w  przem yśle w 
ścisłym słow a znaczeniu. Tutaj w yszczególniono 
jedynie w ytw arzanie płodów surowych a więc 
mleka, nasion rolniczych i ogrodow niczych n a­
sion leśnych, ziói aptecznych, chmielu, w ikli­
ny koszykarskiej, kulturę Łoi fowisk, d o s t a w a ­
nie drzewek i krzew ów  ow ocow ych orsz cale

sadow nictwo i warzywnictw o, tudz eż \ rzerób  
kę przem ysłową płodOw su ro w ych . Tutaj po­
dano h o d o w lę  koni, bydła ow iec, kóz, chlewnie 
zarodowe, stajnie opasowe, hodowlę drobiu, jaj 
w ylęgow ych, chów gołębi, h odow lę królików i 
ryb . D ział ten w ym agać będzie w przyszłości 
w iększej ścisłości i dokładniejszego zbadania 
ogrom nego naszego f  'Zem ysłu rolniczego i h o ­
dow lanego. Bardzo interesujące jest zesta w ie­
nie przemysłu dom owego.

Porrjijając trudność w zebraniu m atfryału, 
gdyż producenci obawiają się srogiej ręki m 
spektora podatkow ego i nie ebeą podawać in 
fonńacy?— dział ten z natury Swej do zestaw k- 
nia jest nader trudnym i dla tego na szczegół 
niejsze zasługuje podniesienie że redakeya 
t Skorow idza* potrafiła ominąć liczne trudności 
i podać całokształ naszego przemysłu doirow e 
gc i nakładniczego. Mamy w ięc tu podane 
źródła przemysłu dom owego wyrohów kamie­
niarskich, garncarstw a, w yrobów  kowalskich, 
kłódek I kluczy, wyroDÓw stolarsk>ch, w ypla­
tanie mebli giętych, wyro >u gontów, w yrobów  
bednarskich naczyń drewnianych, taczek tałian 
tragaezy, drew nianych ‘frzonów, rzeźoiai-stwn 
tokarstwo, koszykarstwo, w yroby szuwarowe 
rogóżki i kobiałek słomianych do opakowania 
pudełek, wiór, piszcz-łek, mioteł, g rzeb ier:Łr- 
stwo, szczotkarstwo, siiarstwo i nader hczny 
spis nakładców i w ytw órców  w yrobów  ikac 
hieb, kilimów, czepców, uattów, koronek, guzi­
ków nicianycb. szycharstwo, galonów , wyrnbow 
pow jozniczycb, w yrobów  huculskich, kuśnierstwa, 
czapek i kapeluszy słomianych oraz kwiatów 
sztucznych.

R ów nie dokładnie w obiony jest drugi za­
sadniczy dział, odnoszący się do handlu. O b ej­
muje on około 30,000 adresów wielkich i ma­
łych kupców.

Księga cała jest poważnym  dorobkiem. 
Daje nam może niezupełny ale bardzo ao 
praw dy zbliżony faktyczny stan naszej produ- 
kcyi przem ysłowej, jest doskonałym obrachun­
kiem gospodarskim  i może przynieść nieobuczo- 
ne korzyści w użyi ;u.

Możemy powinszować Lidze pomocy prze­
mysłowej dokonapia tąkiego azieła w czasie 
tak krótkim i jesttśm y przekonani, że i kraj 
cały zrozumie doniosłość tego w ydaw nictw a, 
które się znajdzie nie tylko w ręku każdego 
przemysłowca, kupca, ale takie w ręku każde­
go sprawam i gospodarczemi kraju interesujące­
go się obywatela. w. L.
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Z  prasy polskiej.
Złowróżbne konfereneye.

Z  powodu odbyw ających słię obccHie kou- 
fcrencyi ipene-ów stronnictw galicyjskich pisze 
.G azeta  N arodow a":

czw srta Duma była zupelrtie podobna do trze­
ciej i nie robiła nikomu kłopotu wielkimi pro- 
jektami. Pow stają w ięc njowe „w yjaśnienia" 
zapom ccą których usu ra się od w yborów  całe 
zastępy w yborców  opozycyjnych. C ały szereg 
b. postów opozycyjnych, jąk hr. U w ąrow , Now- 
gorodcew, Saw eijew , Kilew ejn i inni, którym 
się inkryminuje rzeczy drobne, trafia pod sąd, 
co zupełnie wystarcza, aoy ich od w yborów  
usunąć.

W  listach w yborczych roi się od fatal­
nych błędów, które wypadają naturalnie n 1 
niekorzyść opozycyi. Jedaem słowem przedw y­
borcza machina jest w pełnym biegu.

A  na to w cdoowiedzi ze strony społe­
czeństwa rosyjskiego— tylko bierność

Stwierdzają ją  rów nież raporty guberna­
torów, złożone ministrowi spraw wewnętrznych 
o przebiegu kampanii. G ubernatorowie mó­
wią zgodnie, że w masacn wyborczych pa­
nuje obojętność zupełna i każdy uważa wybo 
ry  za .nudny obowiązek państw ow y.*

L itw o  zapew ne złozyć to wszystko na 
karb warunków zewnętrznych. O rdynacya w y­
borcza z dnia 3 czerw ca spycha kampanię wy 
borczą do łożyska ciasnego. Ż yw ioły de 
mokratyczne mają ograniczony dostęp do urn 
wyborczych; pnsiów obiera ściśle ograniczona 
liczba ludności, taka sama, a nawet mniei w 
niektórych wypadkach liczna, niż za poprze­
dnich w yborów .

W szystko to są okoliczności bynajmniej 
nie sprzyjające wzrostowi zainteresowania w y­
borami, ani zachęcające do zgodnego zajęcia 
się agitacyą przedwyborczą.

Lecz myliłby się ten, kto chciałby w tych 
okolicznościach szukać jedynego powodu po- 
wszeennej ap&tyi. Są one i znacznie głębsze, i 
mniej zależne od zewnętrznych warunków  po 
Inycznycb.

T kw ią  w cechacn charakterystycznych spo­
łeczeństwa rosyjskiego. Nieudolność do dłuższ - 
go stałego wysiłku w walce o pra wo, kiedy 
zabrakło ziawięk jaskraw ych, działających na 
w yebraźnu i podniecających do w iększego lecz 
tylko doraźnego wysiłku, odw : czr.e przyzw y­
czajenie do tego, że ktoś i r n j  społeczeństwo 
zastępuje, ktoś .nny jego sprawy załatwia, znaj­
duje dziś now y rw ój w yraz ry tej obojętności, 
z jaka znosi społeczeństwo rosyjskie pano 
szenic c ę  nacyonalistó w.

Optymiści twierdzą, że jest to obiaw, 
chwilowej .ap aty i" , zmęczenie gorączkowym i 
objawami lat wolnościowych. L ecz kto wic, 
czy poza niemi nie kryje się fakt inny, bez po­
równania bardziej stały, doniosły. K io  wie, czy 
poza tą opozycvą, która na czczych słowacn 
popizestaje, poza tem Diewinnem dąsaniem się 
na reakcyę, której to w niczęm me przeszkadza, 
kryje się jakaś głębsza solidarność, która kłóci 
się wprawdzie ze słowami, lecz godz* się do­
skonale jeśli ni< 7. czynami, to przynajmniej 
wybornie harmonizuje z bezczynnością.

A-S

„Poza kulisami jawności i p izew ażpie na te.- 
rępie pozakrąjnwym , prowadzone są  przez osoby, 
które kierują -.tronoićtwami, rozmaite naiadfl, kun 
ferfctiCye i układają się pitmy i propozyćye spra ­
w ie ruskiej.

„ T c , ćo z iej całej, ciche; roboty, dostaje Się 
drogą pogłdrek, luib celow o -ozpuszcząnyoh wieści 
i komunikatów do wiadomości publie ?uej, przesira 
szti śpcdeczeństwii nolskie fldnosi słę wrażenie, że 
zaprzejiaszcz "m j najżywotniejsze, najbard-iej zasid- 
nieze polskie interesy, za cene -w ca le  m> ugó<*y, 
nawet ngran;czenia ruskiej agresyw ności i ponie­
chania hajdamacki! j  tak.vki, a lt  za marną Cenjj u,- 
zyskania .‘hwilowego, ja lr to  nazwanem żosialct ,, ip c 
J :oju politycznego", który nie ma innego Celu, j jk  
umożliwienie przeżycia jeszcze jutra, a beż myśli
0 po ju trze .

,(0  w ielkiej kweśiyi ugody z iusin_Łii, lub 
przyr aimniej ułożeni* mpdus vfmnĄi z nimi, *'7.egp 
sp ełep-ei II wo polskrp tar goi ącn p n g n ie  w  inte- 
-egie obu narodów, krąj ten zamieszkujących, pie 
mówi się przy tych natudach i  przygorowaniąęh 

w w ęto tylko z kom plessu sp ;;.w  półsen 
ruygicb, ]< z mmi związanych trzy spratoy: ruski
um wersy.: t, sejmową rd o rm ę w yborczą i budowę 
dróg wodąyCn.

„Cnarakterystycznem  jednak jest, jak rusini, 
na ow e oferowanie tię  im ze strony rządu kraio 
w ego i stronnictw blokowych, na ow e poprpstu r a 
rzucanie się im i wpychanie im w  ręCę narów i łu ­
pów z w łasnych swoich sił i zasobów, patrzą. 
W czorajsze „Diło" pisze: „Polska, Seimawa więk­
szość, za w szelką Cenę chce doprowadzić do zw o ­
łania jesiennej sesyi sejmowej P  nieważ jednak 
r l  łVnqcześnie nie okazuje dob"ei w oli do spełnienia 
minimalnych (?!) ukraińskich ’ żądań, w ięc jasną 
rzecz, że >em >mem prze da zaostrzenia polsko 
ruskiego konfliktu". Z rp tw n ia  też „llP o", ł e 
„wszystkie polskie konfereneye nie dbprowadzą do 
polsko-ukraińskiego porozumienia* i podaje jako 
wiadom ość z naif inszego źródła, że „gJy tylko na 
początku sesyi sejmowej rozpocznie się znów ob 
strukeya ukraińska, sejm zostanie rozwiązany"
T w ierdzi też „~>iło“, że do tego dąży polska więk 
szość iejni v i !

„jakżeż w ygląda godoośc w  aSua tych, któ- 
• zy takiemu pr rciw nikow i chc^ się okupić 9- 
fiarami ponad możność, za jeacn  dzień jutrzejszy!"

l istrojóyjosyjsMli.
Niektóre Organy prasy rosyjskiej utw o­

rzyły  od niedawna nową, osobliwą rubrykę 
Nosi ona tytuł: „O bojętność wyD orców ".

J w tej to rubryce zn tj dujemy dziś ni.j 
liczniejsze inform acye o przebiegu kampanii 
przedwyborczej w Cesarstw ie. Pisza z Orła, 
Kaługi 1 Poitaw y, piszą z Syzrania i W iatki, 
piszą z wielu, wielu innych miast i miasteczek, 
że z katejjuryi praw yborców, którzy powinni 
byli zadeklarować sw oje praw a wyborcze, nikt, 
literalnie nikt z praw a tego nie shorzystał. 
W szędzie ludność traktuje w ybory tak, jak g d y ­
by odbywały się one na księżycu, a nie do 
Dumy petersburskiej, która w ciągu najbliższych 
lat pięciu obdarzać przecież bedzie R osyę no- 
w em l prawami.

O rgan y półurzedowe szykow ały kampanię 
w yborczą dość sprytnie. Przede wszystkie cc za­
straszono najbardziej umiarkowanych.

O powiedziano im /-że dążenia opozycyi do 
uniezależnienia izby praw odawczej od rządu są 
nirzem innem jak dążeniem do przewrotu pań­
stw ow ego. „Pow ie ktoś— pisała „R o ssija*— źe 
pomiędzy trzecia Dumą i jej działalnością a 
przewrotem państwowym  j?s. jeszcze złoty śro ­
dek Jest to stanowczo m cp.aw da. Żadnego 
środka niema, ponieważ cała ta przestrzeń z 
istoty sam ego zadania, jakie sobie postawiono 
jest zapełniona w alką właśnie o ideę państw o­
w ego przewrotu.*

T ym  państwowym  przewrutem można by­
ło nastraszyć tylko naiwnych, ale znaleźli się
1 tacy.

Ż eb y  z»i dać m ateryał do agitaeyi szer­
szym masom swoich adherentów, przybrano 
trzecią Dumę w strój „bohaterki codziennej 
pracy praw odaw czej*, której zasługą jest w ła­
śnie, że poniechała „w ielkiih  urojektów."

Calu też suma w pływ ów  miarodajnych 
wytężona jest obecnie w tym  kierunku, ażeby

Adres parafii finlandzkich.
Gene»a'-gubernator finlandzki przesłał preze- 

i rady nmistrów adres, podpisany p r .e z  9,255sowi
m ieszkańców parafii Niłkirke i K iivenepe w f  in- 
lanr yi iś;liteiatem Ustinei em ną czele ,— z) prośbą o 
uieoddzieiauie tych parafii pd Fiulandyi.

W  sd resit powołują się ąutorowie na tysiąc­
letni związek z M nlaadyą, jedność języka, p r a $ '1  
obyczajów. W zględ y „nezpieczenśtwa" nie mogą 
przem awiać za wyodrębnieniem, ho przecież nić 
nie atoi:na przeszkodzie należytemu zaDezpieczeniu 
gian ić państwa w  Samej Fiplspayi. Ruchów  zaś 
w rogich dic państwa nie było nigdy i nie będ2i-: 
wśród mieszkańców Finlandyi.

W raz z adreserp dwóch pąrafii nzdeśiał ge- 
n c& i  Zeju opinię senątu (iniandzlti^gu Senat m n ie­
ma, że w obec ukonstytuowania z 'rozkazu  fia jw yż- 
s?ego specyaloc-j komisyi, która tą sprawą ma się 
zająć, żadoe da's/V,kroki nie mogą być skutKiem 
adresu przedsiębrane i dlatego nie należy adresu 
uw zględniać.

Gene-ał Zejn dodaje ze swej Strony, że w y ­
stosowanie adresu jest wynikiem  agitaćyl młudofi- 
nów, soCyalisiów i innych separatystów, a treść je 
go jest powtórzeinem tego, Co już w  marcowym 
1 dresie sejmu finlandzkiego mowiono. Należy w ięc 
i lec adres, tak jak tamten odrzucić.

Hasza drogi.
(Referat oticzytairy na posiedzeniu Rady Po 
dolskiego T-wa Rolniczego ć. 31 liper 19*2 r )

Celem mego referatu nie bęcLie ODis d róg 
naszych gruntowych, których Pł«D niem ozćbńy 
jest powszechnie znany, i me będę tu mówił o 
pppsobach irb napraw y w znatzeniu technicz­
nym- Mam cel zgołą inpy. Chciał Dym możli­
wie w yzys2ać te w szystkie środki za pomocą 
którycp Jrogi nasze m ogłyby w reszcie stać się 
moźliwemi no użytku. O tem m yśl. wieiu. L i­
teratura rów nież w tym kierunku jest nader 
bogata. Niezbyt od nas oddalony jest ów  czi s, 
kiedy to w ygłaszano długie m owy, krytykujące 
nasze Drzymusowe obow iązki drogow e, przed­
staw iając je pod postacią złego Geniuszu, drę­
czącego ludność. Cze-w oni zaś w płomiennych 
słowach opisywau, jak to pędzą włościan n a ­
szych do napraw y dróg i I jak  w prr starej 
G recyi miasta rozmaite spór w iodły o pocho­
dzenie H om erl , tak p o w n tj nasze sprzeczały 
śię o pierwszeństwo pod wzg*ędem napiętno­
wania J ł wnycu oDowiązków drogow ych . I 
bardzo siusznie. Poprzedni sposób poprawiunia 
dróg był bardzo niespraw iedliw y. Trudno bo­
wiem żądać popraw iania dróg* w oddaleniu 
dziesiątków w iorst. Ludność mało się tą kwe- 
styą interesuje i traci dużo drogiego czasu r a  
pizenoszenie się z miejsca na rnejsce. Cel w ięc 
pizeciwniKÓw obow iązków drogow ych w posta­
ci dąwniej praktykowanej został osiągnięty, 
O bow iązki drogow e w naturze zmieniono na 
obow iązki pipnięzne.

L ecz cóż z tego wynikło? O tóż zmiana 
była konieczną, a zasada sprawiedliwa, aie dro 
g i nasze z tęgo powodu pogorszyły się zn a­
cznie. .

Ma się rozumieć iż ta okoliczność nie 
d ą jt powodu do w ychw alania daw nego syste 
ma, którego niespraw iedliwość i nieprahtycz 
dość  jest dawne dowiedziona. Gdzież w ięc jest 
w yjście z zaczaraw anego kol«? G azie są te 
sposoby, przy stosowaniu których drO(,i nasze 
stapą su, zdatnemi do prz«jazdu? W szak śro d ­
ki komunikacyjne stanow ią jedną z n ajgłó w ­
niejszych arteryi ekonom icznego rozwoju kraiu. 
W skutek złyćb dró^ ludność miliony traci, a i 
zamożność kraju w dużej mierze zależy od Jt 
brych środkbW kom unikacyjnych. S r  to praw

dy daw no dowiedzione i przez wszystkich uzna­
wane, jednakże rryjścia z tego opłakanego s t a ­
nu nie znaleźliśm y dotąd.

D rogi coraz stają się gorsze, z każdym 
rokiem są coraz to mniej zdatne do przeja- 

‘ zdu i zbliża się już ten czas, gdy w iększość 
dróg naszych wypadnie zauczyć do niedostęp­
nych i do użytku n izdatnych. M ówią dużo o 
drogach w ziemstw ach, dość często słyszeć się 
zdarza o oecyzyach, ♦ycrącycn się zbadania 
dróg, wspom ina się często o błogich skutkach 
zam iany powinności drogow ych, a jeszcze czę­
ściej o naradach pomiędzy gubernialnem  i po 
wiatowem i ziemstwami w tej Kwestyi, o typach 
gUDernialnej, pow iatow ych i mieszanych orga 
n h acyi drogow ych, lecz w rzeczyw istości dla 
poprrw y d ió g  nie robi się nic. NaozwyCzaj 
małe środjci mareryalne, asygnow ane niby na 
ten cel przez pow iatow e zgrom adzenia ziem­
skie, przeważnie używ ane są na brukowanie i 
porządkowanie niektórych wyirranycb kaw słków , 
nie zaś na popraw ę drog rzeczyw iście niedo­
stępnych. Można twierdzić z w szelką pew no­
ścią, iż leżeli d-ogowa kw estya i nadal oędzie 
stawiana w ten sposób, jak obecnie, to d iogi 
z roku ną rok będą coraz to gorsze. Jakże 
więc w ybrnąć z tego położenia? W  jaki sp o ­
sób zażegnać to zlo Dez ucieks-nia się do pod 
niesienia p G tków  ziemskich? Mam głębokie 
przekonanie, iz dla osiągnięcia tego celu mamy 
trzy sposoby. Naprzód d r w ykonyw ania obo­
w iązków drogow ych koniecznie pociągnąć n a ­
leży instytucye handlowo przem ysłowe, które 
sw oją dolę winny opłacać pieniędzmi w stosun­
ku do rozm iarów korzystania z dróg W łaśnie 
obecnie jest odpowiedni czas do mówienia o 
teru, odbyw a się bowiem now e oszacowanie 
wszystkich fabryk i zakładów przem ysłowych, 
a to w celu oznaczenia w ysokości podatków. 
T u  mianowicie należy zw rócić uw agę na tę o- 
gromną korzyść, jak? odaieść mog? fabryki z 
dobrego stanu dróg. Lecz co jest znacznie 
ważniejsze i co może rzeczyw iście dopomódz do 
uregulow ań.! kwesty i— jest to wprowadzenie u 
nas rogateit dlą zhierąma m ostowego. V7 bar­
dzo wielu m iejscowościach zagranicą, a nawet 
w Finlandyi, kraju Nadbałtyckim, K rólestw ie 
Polskiem, nakon.ee w gub oetai abskiej i m o­
skiewskiej znajdują ąie drogi szosow e z płatne- 
mi rogatkam i W  ćcłu urządzenia takich szos 
z płaineini rogatkam : nie powinniśm y w yczeki­
w ać na zagranicznych kapitunstów, choęiąź. to 
byłoD y pożądane bardzo, lecz obecnie nader 
wątpliw e. Można przedewszystkiem  starać s:ę
0 to, aby pozwolono właścicielom  ziemskim, 
w bściclelom  zakładów  przem ysłowych, spMkam
1 tow arzystw om  w yznaczać ziemię pod urzą 
dzenie szosy na tych samych warunkach, na 
jakich czyni to obecnie rząd krajow y dia za ­
spokojenia potrzeb kom unikacyjnych. M a się 
rozumieć, ii  przedsiębiorcy w.nn: bęHa przed­
stawić gw arancyę praw idłow ego urządzenia 
szosy. Rząd zsś  ze sw ej strony powinien 
zezwolić przedsiębiorcom drogowym  n r pobie­
ganie drogow ych opłąt. L  :cz co iest n a jw a ż­
niejsze i co z pew nością oaicb y dodatnie r e ­
zultaty —  to urządzenie wspomnianych szos z 
rpgatkam i przez sam< ziem stwa. Y/szah podol­
skie ziemstyzo posiada pozostałość kapitału d ro ­
gow ego na j-szy  stycznia 19 11 r. 527.933  
542 kop. Następjpe znaczną bąrdzo sumę, na­
leżącą do gubęrnialnego zarzadu ziem skiego, 
pożyczono gub. sarfetowskej w reezcę  mdzna 
się w ystarać o subsydyum  rządow e na w zór 
ziem stwa m osr.ew skięgę, ::tór< tną nadzieję o- 
trzym ać subsydyum bez procentu w ilości 
56,1,000 prb. Siowem , tak lub maczej tym : lub 
innymi środkami, lecz tylko przy pom ocy zbu­
dow ania d .ó g ' szosow ych z rogatkam. dla po­
borów opiść m oiem y do polepszeniu ooecuego 
stanu drdg naszych.

Naturalnie. Je m yśl o rogatkach wyrnag?, 
Laroziej szczegółow ego opraco wania i jest tak 
ważna., iz może stanowić temat oddzielnego 
reieratu, lecz i w rysach ogólnych nalt/y u- 
zńać jej potrzebę a nawet koni iczność

Przechodzę do głowdegc* ęelu n.n i.jsze- 
go referatu, celu, o którym lekko w spom nia­
łem na początku, celu do jakiego dążę, jako 
do naiglów nięjszego. Rzęęz potegą na tęic, że 
slywetnę powinności dcogoW|t, powinności sk ry ­
tykow ane przez wszystkich w  rzeczyw istości 
zostały skasow ane, lec? n.e zupełnie, pozostały 
one tylko pod taką postacią, pod którą, gdyby 
były  w ykonyw ane, to podług mego głębokiego 
przekonania, nie byłyby wcale cli? ludności c ię­
żarem, d iogi zaś m ogłyby dojść do stanu, je ­
śli nie doskonałego, to przynajmniej możebne- 
go i zadaw alającego

O tóż prawo powiada dość jasno . wy~a- 
źnię, iż kazdj" właściciel ziemi, przez którą dro­
ga przęcbcdB —właściciel ziemski, lub w łościa­
nin winien jest sam takową popraw iać w  o- 
brębie ęwe^o władania. Popraw a zaś urządzeń 
komunikacyjnych (mostów, grobF nasypów  i 
t. p.) należy do tego właściciela, którego zie- 
mia przytyku do danego mostu, grobli lub n a ­
sypu Zdąw afoby się, iż to, co powivdzialem, 
jest bąrdzo jasne 1 proste Po co więc długie 
mowy i debaty na temat, czy powinności dro- 
gow ę w naturze są skasow ane— lub nie? R zecz 
bowiem jasna, iż s? skanowane, w tem rozu 
mieniu, że dziś nie popraw iają dróg włościanie 
lub ziemianie p iyw atn i na cudzych, dalekich 
od miejsca ich władania kawałkach, lecz drogi 
te winni są popraw iać właściciele, każdy w o- 
brębie sw ego wiadania. K to tlóm aczy kw estyę 
inaczej, ten pragnie tylko splątać praw o i 
w prow adzić w błąd organy aam inistracyjne 9 
także osoby zainteresowane. Praw o pozostało 
w całej sile i pełni i n lt jest ani trochę obcią­
żające, przeciwnie, da.ży ono do ulżenia w w y ­
konywaniu opow iązków arogow ych. W sząk, je ­
śli z jednej strony dla właściciela obszarów, a 
nawet dla przeciętnego ziem .m ina nie będzie 
zbyt ciężką rzeczą po każdym  wielkim deszczu 
przejść bronami po sw ej ziemi, tak rów nież z 
drugiej strony, dla włościanina, którego ziemia 
przytyka ao drogi przeważnie w kierunku pio­
nowym , t. j- wązkim pasem, rówDież nie bę­
dzie zbyt cę ż k a  Doprawa kaw ałka drogi w po­
lu a tasze i we w s. około swej sadyby Po­
trzeba tylko ąby to praw o było dohladnie w y ­
konywane, lecz niestety, czyni s»ę to bardzo 
niedbale... Przestrzeganie regó należy do atry- 
bucy. organów  w ykunaw czych adm inistracyj­
nych w kraju, ziem siw o zsś  posiada praw o 
wrnnagania od nich, aby praw o było w y k o ­
nywane.

Sądzę, że członkowie podolskiego T o w a ­
rzystw a rolniczego barJzo interosu.ią się sta­
nem dróg naszycb, aoore drogi bowiem  Bts- 
aow ią jeden z w ażnych środków pom ocniczych 
rozwoju i dobrobytu kraju, z drugiej zaś strony 
T ow arzystw o p osiada porrdęizy swoim? człon­
kami wielo racłnycli zHmSkidh, więc referat 
mój uważatn nie za zbr-feczny, w. celu w y ja ­
śnienia spornej obecnie kWestyi pow inności 
drogo wy ca  w naturze; takow e śą skasow ane
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w rozumieniu niespraw iedliwego podziału pra­
cy— lecz pozostały w swej sile w znaczeniu 
popraw y dróg przez każdego w łaściciela na 
własnej ziemi i tego zarząd ziemski domagać 
s:ę ma praw e. Oto jest ostatni, a pndlug me­
go zdania najprostszy sposób pom ocy w bie 
dzie. Sposób nie w ym agający an: w ydatków
dużych, ani naw et straty czasu, lecz tylko ści 
slego wykonar.ia prawa! .*

A. Urbański-

Ruch rewelacyjny w marynarce.
W  ostatnich numerach prasy zagranicznej u 

kazały sie pogłoski d poważnym  rnchu rew olucyj­
nym, który jakoby wybuchnął w  m arynarce rosyj 
skiej. Pogłoski te pozornie potwierdzało ogłoszę' 
nic Stanu woiennego w  Kronsztadzie i w S  wasto 
polu.

Pogłoski były o tyle alarmujące, że jak  pisze 
„Utrą Rossii", w e Czwartek wszystkie pisma mo 
skiewskie otrzym ały z Mikołajowa ‘ elegram, jakoby 
na kanoniorce '„K guł" w  Sewastopolu wybuchnął 
bunt m arynarzy, którego nie było sposobu inaczej 
uśmierzyć, jak tylko zatapiając statek w raz z Całą 
załogą strzałami artyleryi fortecznej.

„Utro Rossii" zw róciło sie za pośrednictwem 
sw ego petersburskiego korespondenta do naczelni 
ka sztabu marynarki ks. Liew ena, prosząc o w yja 
śnienia. Ks. Liew en odpowiedział, żc w szystkie po­
głoski są nieuzasadnione. P: opaganda rewolucyjna 
nic znajduje w  m arynarce podatnego gruntu, a 
majtkowie Są w  takich warunkach, że nie mogą być 
niezadowoleni.

Na zapytanie, jakie były powody ogłoszenia 
Stanu wojennego, ks. Liewen odpowiedział: „Stan
wojenny został w prow adzony w  Kronsztadzie i Se­
wastopolu nie z rozkazu ministerstwa marynarki, 
tylko z rozkazu w ’ adz lądow ych i na c tern się 
opiera to zarządzeni'* niewiadomo, w  każdym razie 
nie pozostaje ono w  związku z jakimiś buntami 
m arynarzy, których w  ostatnich czasach nie było".

Z prasy rosyjskiej.
W  okresie obecnym odbywają sie w R o ­

syi w ybory radnych do ziemstw powiatowych. 
Reasum ując dotychczasow y przebieg w yborów , 
pisze ,R ie c z “ , iż są one dość pomyślne.

„O braz odbywających sie; w yborów  tym cza­
sem jeszcze niekompletny i dość pstry, zasługuje 
jednakże r i  uwagę i ze wzglądu na znaczne zain 
leresowanic w yborców , jakiego dotychczas nie ob 
serwowano, i ze wzglądu ni przew agą w ogólnej 
masie w yborco” ’ postępowych prądów ziemskich, 
Może to być dobrą zapowiedzią i ćo<Ja ąCvm otuchy 
zadatkiem zbliżającej sie nolitycznej i sm; mii, od 
której w ielu oczekuje w ielki :§ ó abscntcizmu i apa- 
tyi. Gorąca walka w ziemstw ach nie tylko nie uza­
sadnia takiego wniosku, a. wskazuje na to, żc w  
tej grupie w yborców , obudziło Się niewątpliwie za-r 
interesowrnie do spraw społecznych";

Byłoby to naturalni* bardzo pomyślne.

cym  w yzsze zakłady naukowe, jednocześnie na 
lejże politechnice zostają otwarte -specyalne kursy 
nafdarstw a.

Na przygotowanie profesorów. Minister han 
dlu i przem ysłu wyjednał w  drodze prawodawczej 
kredyt na stypendya w  Celu przygotowania profe­
sorów nauk technicznych i sp ecjaln ych  dla w y ż­
szych szkół, pozostających pod zarządem minister 
stwa handlu i przem ysłu. Z e Stypendyów mogą 
korzystić  jedynie kandydaci, przedstawieni przez 
rady w yższych zakładów naukowych Dla osób 
przygotowujących sir na profesorów w  kraju, sty 
pendyum ma wynosić 1,200 rb rocznie, dla p rzy­
gotowujących sią zs granicą — r-,ooc rb. rocznie; 
dla osób, udających sią na studya poza granice 
Europy, stypendya mogą być przez ministra zwiąk 
srane. Na cel pow yższy w  r. 1912 wyznaczono
28.800 rb., na r. 1913 —  81,600 rb. i na r. 1914 —
52.800 rb.

Szkoła ichtyologii. Rada ministrów uchwaliła 
wnieść do Dumy Państwowej oprreow any przez 
zarząd głów ny urządzeń rolnych i rolnictwa pro 
jekt ustawy o utworzeniu przy moskiewskim insty­
tucie gospodarczo-rolnym  w ydziału ichtyologii.

W  czasopiśm ie „W a lk a  z lła m s iw c a i"  u- 
kazal s‘ ę artykuł w  sp raw ie okóln ika nyncdu, 
n ak azu ją cego  w y c h o w y w a ć  dziec* z nrałżeósttir 
m itsza n ych  w w yzn an iu  praw osław n em .

„Ośm ielam y sią nazw ać ten okólnik błądcm, 
dlatego, ze zAnen okólnik, nawet pc chodzący od 
synodu świątobliwego, nie może znieść N ajwyższe 
go Ukazu (o wolności sumienia) i nie może wobec 
tego obow iązyw ać żadnego z obywateli cesarstwa 
rosyjskiego. Dany okólnik jest s.przrCzny nie tylko 
z pierwszym  paragrafem pierw szego rozdziału sta­
rych praw  ze  sadniczycb, iecz ręw nież z nową prtkty- 
ką prawodawczą. Okólnik w iąc ma znaczenie tylko 
dla osób, znaidujących sią pod jurysdykcyą syaodu, 
a wiąc dla stanu duchownego. Parafianie mogą 
sią poddać żądaniom okólnika, ale mogą również 
i nic dawać żadnych zobowiązań"

mm ma*, mmommiss!*.-:

M e t a  3zb prawodawczych.
0 zmianę jednostki monetarnej W  swoim 

czasie pisaliśmy o projekcie zmiany rosyjskiej jed­
nostki monetarnej, spowodowanym  chęcią zrów n a­
nia jej z j*ednostkami monetarne mi zachodniej Euro­
py, Które są znacznie niższe od rosyjskiego rubla. 
Równocześnie projektowano wprowa dzić niklową 
drobną monetę.

Spraw a została zainieyowana w Dumie przy 
rozważaniu budżetu na r. ręra. A toli ministerstwo 
skarbu w ypow iedziało się kategorycznie przeciw ko 
zmianie systemu monetarnego, tw.erdząc, iż refor­
ma byłaby zbyt droga ze wzglądu na brak niklu 
w  Rosy i i na konieczność sprowadzania go z za 
granicy.

Co sią tyczy obniżenia jednostki monetarnej, 
to ministerstwo sprzeciw ia się i temu zamiarowi 
a to z p o w u ż  -e względu na to, że pojęCje rubla 
jako jednostki jest zbyt zakorzenione w  pojęciach 
ogółu.

W  tym też sensie układa ministerstwo memo- 
rya ł d r preliminarza na r. 1913.

Stypendya rządowe. W  „Zbiór; e praw  i roz 
porządzeń rządowych" (Nr. 149, poz. 13/14) ogłoszo 
no nowe prawo o utworzeniu w  w yższych zakła­
dach naukowych, kształcących na lekarzy, 30 stu 
stypendyów zarządu głównego urządzeń rolnych 
i rolnictwa. St^pc ndya te będą wyznaczane, poczy­
nając od roku b eżąCego w  ciągu lat sześciu, na co 
przeznaczono po ia.óoo rb. rocznie. Każde stypen 
dyum wynosi 420 rb. rocznie. Zastrzegając, że ze 
stypendyów nu. mogą Korzystać osoby, zrodzone w  
judaizmie, nowe praw o głosi, że stypendya będą 
udzielane słuchaczom ostatnich trzech kursów, i 
przy jednakowych warunkach do otrzymania sty- 
pendyum, pierwszeństwo przysługuje byłym  wvCho 
wańcom szkó. na Syberyi. Osoby, które ukończyły 
kurs nauk lekarskuh i otrzym ały stopień lekarza, 
będą obowiązane, za korzystanie ze* stypendyuw 
podczas studyów, przesłużyć w  organizacyach prze 
siedleńczyck Syberyi tyle lat. ile korzystały ze sty 
pendyów; ośbby zaś, które nie zechcą dopełnić po 
w yższego warunku, będą musiały zw rócić całkow i­
cie tą sumą, jaką pobrały, tytułem stypendyum, 
podczas studyów w  zakłaaacb naukowych.

Ka-y za znak „Czerwonego Krzyża". <">gj0 
szono Najwyżej zatwierdzone w  dn. 28 czerw ca 
(11 lipca) r. b. prawo o ustanowieniu odpowiedział 
ności karnej za niedozwolone używanie emblematu 
lub nazw y „Czerwonego" albo „Genewskiego K rzy­
ża". Na mocy powyższego prawa, za umieszczenie 
bez odpowiedniego na to p o zw cęn ia  na szyldach, 
wyrobach, plakatach, cennikach i t. d. znaku „C ze r­
wonego Krzyża" lnb za używanie jego nazwy, a 
równie ż.ąa przechowywanie w zakładach handlo 
wych i przem ysłow ych towarów i w yrobów  z ta 
kimż znakićm łub nazwą, winni tego podlegają: po 
raz pierw szy karze grzyw ny do rb. 200, po raz dru­
gi -  ćn rb. 500, po raz trzeci karze aresztu od 3 
tygodni do 3 miesięcy.

'olitechnika w Nowoczerkasku. Istniejący na 
politechnice w  Nowoezerkasku w ydział inżynieryj 
no m elioracyjny, na mocy Najwyżej zatwierdzonego 
w  dn. 28 czerw ca l i i  lipca) r. b. prawa, świeżo 
obwieszczonego w  „Zbiorze praw  i rozporz. rząd.", 
zostaje przem ianowany w r. b na w ydział rolni­
czo gospodarczy z dwoma oddziałami: mżynieryjno- 
melioracyjnym  i agronomicznym. Słuchacze, koń­
czący rzeczony w id ział, otrzymują stopień inżynie- 
ra melioratora lub uczonego agronoma. Osi bom, 
pozyskującym  stopień uczonego agronoma, nadaje 
■■ ię praw o zajmowania na służbie państwowej urzą 
dńw, w ym agaiących speryalnego rolniczo gospo­
darczego w ykszU lcen.a oraz zajmowania urzędów 
etatowych r uczycieli w  speeyalnych zakładach na­
ukowych. Co do odbywania służby wojskowej, 
uczeni agronomi koi/ystają z praw , nadanych w 
ustawie o powinności wojskowej osobom, kończą-
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—  W zlot na sterowen „Gryf". Onegdai rano 
w  Berdyczowie kaph nn Niżecki z 13 pasażeram i do­
konał wrlotu na sterowcu „Gryf"; \erostat wzniósł 
sią o godz. 7 m. 25 rano i skierował sią przez wsie 
Rajgródek i Ułanowo w  stroną Chmielnika.

W  odległości 7 wiorst od Chmielnika Stero- 
w iec skręcił w  stroną południowo-wschodnią, po- 
czem, doleciaw szy do toru kolejowego, zaw rócił i

o godz, o m. 50 rano w ylądow ał pomyślnie w  Ber 
dyczowie.

Ogółem  „Gryf" przeleciał 104 wiorsty na w y ­
sokości 300 - 500 metrów

Podczas wzlotu dokonano fotograficznych 
zdjęć miejscowości.

—  P rzetw o ry  owocowe. Powiatowe ziemstwo 
kijowskie założyło w e wsi Staropiotrowcach (n’e- 
daleko od letniska Puszcza Wodna) fabryką p rze­
tworów ow ocow ych. W  roku bieżącym  będzie sią 
tam w yrabiało wino z ow oców , na przyszły zaś 
rok zo ran ie  otwarta suszarnia ow ocćw . W yrób  bu­
telki wina owocowego kosztować ma 25 kop., sprze­
daje sią zaś takie wino po roku za 50 kop. F abry­
ka przyjmuje owoce do przerabiania od włościan.

—  Jarmark na chmiel. W  celu ułatwienia 
zbytu chmielarzom, tow arzystw o ogrodnicze w  Ż y ­
tomierzu urządza od 6 do 11 września jarm ark na 
cLmiel. Jarmaakiem zarządza specyalny komitet, 
do którego należy sią zw racać z ofertami.

—  Nowa filia banku Rosyjski bank handio- 
wo-przem ysławy z pozwolenia w ładz przekształca 
swoje biuro komisyjne w  K ow lu na filią banku

—  Aresztowanie przez pomyłkę. „Podolskija 
Izwiestja" doniosły przed kilku dniami o a-eszto 
waniu znanego skrzypka p. Kochańskiego pod za­
rzutem rzekc mego szpiegostwa. Pogłoska była m yl­
na, co teraz sprostowuje pismo kaiven icckie. Oka 
żuje sią, że p Kochańskiego istotnie aresztowrno, 
ale na skutek podejrzenia o należenie do antyro 
syjskiej demonstracy lwowskiej. Podejrzenie było 
zupełnie nieuzasadnione—obecnie p. Kochański jest 
już na wolności.

—  bogaci pod kluczem. Z  Dęrażni donoszą o 
wielkiem  wrażeniu, jakie w yw ołało  w miasteczku 
zaaresztowanie m iejscowego „bogacza" Ejgera i o- 
sadzenie go w  więzieniu w L atyczcw ie. Podobno 
zarzucają mu podp ł lenie zabudowań dobrze zaaSc

i kurowanyćh.

I

W y b o r y .

Przypominamy wyborcom  z kuryi w iej­
skiej i miejskiej naszego kraju, zarów no pełno 
jak i niepelnocenzuSowym,

—  że termin składania zażaleń na niedo­
kładności list w yborczych upływa

n a  P o d o lu  — 18 s i e r p n i a  
n a  U k r a i n i e — 21 s i e r p n i a  
n a  W o ły n iu  — 2! s i e r p n i a
— rż- l i s t y  w y b o r c z e ,  rozesłan< przy 

„W iadom ościach Gubernialnych", r e j ą  s i ę  
o d  b ł ę d ó w  wszelkiego rodzaju;

—  że w termiuach wyżej oznaczonych 
s k ł a d a ć  n a l e i y  p i e c 1 p o t e o c y e  od 
tych osób, które same nie mogą według prawa 
przyjmować udziału w w yborach,’ aczkolwiek 
posiadają odpowiednią nieruchomość, (żony i 

matki);
. —  że z chwilą ogłoszenia list wyborczych 

następuje dia każdej guhernr okres, w którym 
zgodnie z artykułam  76, 77, 78, 79, 8 o i 8x 
UstaWy W yborczej m o g ą  o d b y w a ć  s i ę  
s p e c y a l n e  z e b r a n i a  p r a w y  b o r c ó w  
k ażd ej; kuryi.

—  że oaoby nie posi. dające p o j ręką 
list wyborczych m o g ą  p r z e g l ą d a ć  j e  w 
R e d a k c y i  n a s z e g o  p i s m a  codziennie (za 
wyjątkiem dni świątecznych) "d  g., 11 w połu­
dnic do g. 8 wieczorem. r

P edakcya naszego j. ima odpowiada 
niezm^ćcznie na wszelkie zapylania, dotyczące 
praw idłow rśń list w yborczych i udziela wszel 
kit h potrzebnych wyjaśnień. O  ile by więc kto 
z praw yboreów , nie posiadający list wyhor- 
czycb, cnciał się przekonać, czy jest prawidłowo 
wpisany na odpowiednią listę, może, opłaci­
w szy odpowiedź telegraficzną, o t r z y m a ć  o d  
R e d a k c y i  n a s z e g o  p i s m a  w s z y s t k i e  
p o t r z e b n e  i n f o r m a c y e .

W Kijowie-
W czoraj w zarządzie miejskim nie złożono 

ani jednej deklaracy' od osób, wpisyw anych dc 
list na mocy zgłoszeń osobistych.

B :uro adresowe odesłało wczoraj miejskie­
mu w ydziałow i statystycznemu listy wyborców - 
chrześcijan z rei a: ta K ijow a, w których znale- 
zi ono jeszcze około 20 żydów, posiadających 
'tniona > nazwiska o brzmieniu chrześcijan 
skiem. W ydział statystyczny zajmie się spraw ­
dzeniem ich praw wyborczych.

W śród 3,556 dekląracy., złożonych one- 
gdaj w wydziale statystycznym  przez p. A . Sa- 
wenkę, po rezsegregow aniu okazało się 29 de­
k la-acji od em erytów, pozostałe zaś pochodzą 
od właścicieli nieopodatkowar.ycb mieszkań. 
W edług cyrkułów wśród tych deklaracyi znaj 
duje się 69 z cyrkułu starokijowskiego, 115  — 
z Sołomenki, 157 z cyrkułu peczerskiego, 3 1 1 —  
z płoskiego, 404— z padołskiego, 4 15 — z bul 
warow ego, 4 9 8 — z łukianowieckiego i 1,587—  
z łybedzktego.

Z  cyfr powyższych „Kijew lanin* w ysnu­
wa wniosek, „iż sojusz n acjon alistów  i praw i­
cow ców  opiera się głównie na krańcowych 
dzielnicach miejskich. Główną zaś ich oporą 
jest cyrkuł łybedzki, który w ogóle uw ażany jest 
za podstawę naoyonalistów kijowskich. W szyst­
kie powyższe deklaracye zebrane sostały przez 
klub nacyonalistów rosyjskich i związek robo 
tników rosyjskich, którzy zorganizow ali w tym 
celu specyalne biura i specyalne oddziały zbie­
raczy deklaricyi. E iergiczn e zbieranie dekla­
racyi trwa w dalszym ciągu*.

Uwadze wyborców m K Jowa.
Układanie list wyborczych z miasta K ijo­

wa zostanie niebawem ukończone i około 15 
sierpnia miejąki wydział statystyczny prześle je 
do drukarni gubernialnej. Z  tego wzgiędu pra- 
wyborcy, uzyskujący praw a wyborcze w drodze 
zgłoszenia, powinni się z tern pośpieszyć. Jak 
już przypominaliśmy, do tej kategoryi osob na­
leżą przedewszystkiem  osoby, zajmujące od 24 
sierpnia 19 11 r. oddzielne mieszkania (z kuch­
nią oddzielną lub nawet w pokoju;, emeryci, 
oraz osoby, które zapłaciły podatek mieszka­
niowy w  r. 1 9 ic , b e z  nie płaciły go  w roku 
191 i-ym .

D eklaracye należy pisać na blankietach, 
których bezpłatnie udziela Zarząd miejski i po­
świadczyć >e należy we właściwym  cyrkule po­
licyjnym. Przy poświadczeniu należy przedsta­
w ić w cyrkule książeczkę mieszkaniową lub za­
świadczenie właściciela domu lub osoby upo­
ważnionej przez niego, o zajmowaniu danego

mieszkania. W  deklaracyi należy wyraźnie 
wskazać adres, imię, imię ojch > nazw :sko, któ­
re powinny ściśle zgadzać się z ich brzmieniem 
w paszporcie i innych dokumentach osoby, 
składającej deklaracyę.

Kurya wiejska w gub. kowieńskiej
O głoszone listy wyborcze kuryi wiejskiej 

w gub. kowieńskiej wym ieniają 9 narodowości 
których stosunek liczebny w poszczególnych 
powiatach przedstawiony został na poniższej 
tablicy. W  celu wyjaśnienia dodać należy, że 
białorusini prawosławni i niemcy zostali zali­
czeni do osobnej kuryi „ro sy jslie j".

O czyw iście stosunek narodow ościow y pra - 
Wyborców z gub. kowieńskiej, według list oh- 
cyalaych, jest tylkc* względny, trudno bowiem 
przypuścić, ażeby określenie przynależności pra- 
r y b o rc y  do jakiejś narodowości, dokonywane 

,w gabinecie urzędniczym kanrela^yl marśz«ł- 
kowskieb było rzeczywiście ściśle, Chociażby 
naprzykład odróżnienie „litw inów * od „żtnu- 
dzinów".
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Powiat kamieniecki.
Listy wyborcze powiatu kam ienieckiego 

w ykazują 8t praw yboreów  pęłnocęrzusow ych 
wiejskich, w tej liczbie 50 polaków i 31 ro- 
syan.

Podczas w yborów  do 3 ej Dumy Pań 
stwowej w r. 1907 na listach pńawyborców 
wiejskich pełnoeenzusowych powiatu kam ieniec­
kiego umieszczono 104 właścicieli ziemskich, 
wśród których było 68 polakow, 34 rosyan i 
2 ormian.

Praw yboreów  wiejskich riepełnocenzuso- 
wych wykazują listy powiatu kamieniecka go 
571, w tej liczbie 110  polaków (w tern 8 księ­
ży) i 461 rosyan (w tern ia c  duchow nych)

W  r. 1907 praw yboreów  wiejskich nie- 
pełnocenzusowych umieszczono na listach w y­
borczych powiatu kamienieckiegc 234, w tej 
.iczbie 34 polaków. 199 rosyan (w tern 129 
duchownych) i 1 ormianin.

Praw yuorców  miejskich pełnoeenzusowych 
zawierają tegoroczne listy powiatu kamieniec­
kiego 865 [w r. 1907— 719), niepelnocenzusc- 
w ych ząś— 4,733 (w r. 1907— 3,607.)

KRONI KA.
I  1 1 1  b < r 1 1  f  k.

D iiś 12 (24J K lary P.
Jutro 13 125 Hipolita.

W t t a f i  ilan ća  •  5 aa. 04,
ZaćfcAd Słeńlta ■ (» d i. 7 m. co. 
D iag rfó  dala f* d r , 13 m, 56,

25 s ie rp n ia  ■■ s la

Roku 1733- Zbiera się na połach pod 
W olą sejm elekcyjny pod laską Franciszka Ra- 
dzewsk:“ go.

— Z Towarzystwa Dobroczynności- —
Prezes zarządu zawiadam ia za naszem pośred 
nictw?m, iż posiedzenie pań kuratorek odbędzie 
się w dniu 14 sierpnia r. b., to jest we wtorek
0 godzinie 11 ej przed południem, a posiedze 
nie zarządu tegoż samego dnia o godzinie 8 ej 
wieczorem.

— Komunikacya bezpośrednia- W  ze.
rządzie kolei Południowo Zachodnich otrzym a­
no wiadomość telegraficzną, iż w najbliższej 
przyszłości zaprowadzona będzie now a komuni- 
Kacya bezpośrednia pomiędzy Kijowem  i R ygą
01 ł z  Odesą i  R ygą.

—  Zmiany w sądownictwie. Członek 
sądu okręgow ego w Rostow ie nad Donem 
Puszków przeniesiony został na takież stano­
wisko do kijowskiego sądu okręgow ego. Czło­
nek powiatowy sądu okręgow ego w Starodu- 
bie K ozłow ski i sędziowie pokoju radomyskie- 
go okręgu Polański i kijowskiego Żylin  mia­
nowani zostali członk mi kijow skiego sądu c- 
kręgow gc Sędzia śleaczy 9 rewiru rr.. K ijo ­
wa Prokofjew został mianowony członkiem sa­
ratowskiego sądu okręgowego.

—  Z politechniki- Od wczorajszego dnia 
w politechnice rozpoczęto wydaw anie nowo 
wstępującym kart wstępu na egzam iny konkur­
sowe. Ogółem  w ydano stosunkowo niewiele, 
bo 128 kart fotograńcznycb: na agronomii 41, 
mechanice 39, inżynieryi 24 i chemii 24. Podań 
zaś na I kurs przyjęto około 1,000. W ydaw a 
nie tych kart będzie sic odbyw ać nadal jutio 
i pojutrze od g. 10 do 2, a taKŻe jeszcze 16 go 
z rana.

D eklaracye o zmianie wydziału, w ym ie­
nionego pierwotnie w podaniu, mogą być skła­
dane w . sekretaryacie politechniki jeszcze do 
godz. 2 dnia 14 go. Dotychczas 'podobnych 
deklaracyi złożono bardzo niewiele.

Został już wywieszony rozkład egzam inów 
konkursowych. Pierw szy egzamin odbędzie się 
dn. i6-go: z rosyjskiego —  I grupa A  —  G. 
(pierwsze litery nszw iska według rosyjskiego 
alfabetu); z algebry— II g r :  D .— K  ; z geom t- 
tryi i trygonom etryi— III g* : Ł .— R . i fizyki —  
IV  g r : od S. ao końca.

—  Z uniwersytetu Term in przyjmowa 
ni? podań o przyjęcie do uniwersytetu św. W io 
clzimierza został onegdaj przez p o rektora 
uniwersytetu prof. Chandrikowa przedłużony 
do d. 13 sierpnia włącznie.

Podania złożone w uniwersytecie po ozna­
czonym terminie me będą rozpatrywane.

—  Zjazd weterynaryjny- W czoraj w lo 
kału gubernii lnego zarządu ziemskiego rozpo 
częły się obrady ziazdu w eterynarzy ziemskich, 
zw ołanego w związku z p/ojeKtowan? reformą 
w eterynaryi ziemskiej w gubernii kijowskiej.

—  Otwarcie „Pola sportowego*. Dziś o
godz. i-ej po poł. odbędzie się uroczystość 
otwarcia „Poła sportow ego" przy ul. Dzikiej.

— K R A D Z IE Ż E . W czoraj w  nocy na ulicy 
Owruckiej skradziono przewodniki elektryczne.

Vi domu Nś 5 przy ul Złatoustowskiej skra­
dziono S, Górnickiemu portmonetkę z 25 rb.

W  jarze Kmitowym zrabowano D. Szłapako- 
wowi portmonetkę z pieniędzmi.

P rzy  ul. Szczekaw ićkiej Ni 30 złodzieje, wv- 
ła ia v s z y  okno, okradli na 48 rb. mieszkanie Si- 
pajuka.

—  Z W Ł O K I D Z IE C K A . W ezorrj n. ulicy 
Szczekaw ickiej koło cmentarza Stróże znaleźli w 
trawie trumnę ze zwłokami nowonarodzonego dzie­
cka. Z w łoki odwieziono do kostnicy przy szpitalu 
A leksandrowskim .

—  N IE O STR O ŻN A  JA Z D A . Na rynku Ż y ­
tnim w eżn ira Renkis prze'echa^ Akulinę Zoiotuchi- 
nę. Poszkodowaną Pogotowie oaw>ozło do szpitala.

—  O S Z U S T W O . Na Kreszczatyku jakiś afe­
rzysta sprzeaał K, Poradowej za 20 ib . rzekomo 
złoty zegarek. Po odejściu aferzysty P zaczęła 
przyglądać się kupionemu zegarkow i i przekonała 
się, iż jest on mosiężny. Jak się wyjaśniło, oszu­
stwa dopuścił się znany sp*!Cyalista w  tym kie_un 
ku Rodionow, poszukiwany już od dłuższego Czasu 
przez policyę.

żynier, z Petersburga; Aleksandra Gerdzijcwska; M . 
Szatc, lekarz; lohan W alm an, przem ysłow iec; Jakóli 
Taraszcrański, kuniec; Maryai KerSzenzaft, kupirc; 
Aleksander Brodzki, kupiec; W łodzim ierz Dorfnaan, 
kupiec; B. Grigorjew; EL Linkowa; D. W einstein, 
kupiec; M. Herman, kupiec.

Hotel Ho$ya: pp. Grzegorz Osadezij; Jan Sa 
pielkow, kupiec; B W orobjew ; Mikołaj B abiczew ; 
W łodzimierz Sawczenko-Bielski; Aleksander He-st; 
Giovarni Bosco z Ociesy; Szymon Bałabucha; W ło  
dtimierz Mowczaniuk; Grzegorz Herszfeld; W iara 
W rołowa; A . Korepanow; Bronisław  Kuczkow ski z 
Karwinówki; Jan Iwczenko; Sergiusz Krynicki; Piotr 
Górski; Mikołaj Marków.

O F F N R Y .

W  AdministraCyi „Dziennika Kijowakicga"
złożyli:

Na rzecz rodzin polskich, osieroconych dnU 
15 lipca r. b. dq uznania T-wa dobroczynności: pp. 
Edwardostwo Pieńkowscy 25 ib  , Dyoniza i F ran ci­
szek Kwiecińscy, za pośrednictwem  p. St. Szobera 
3 r b , Kazim icrzosłwo Zainbrzycey 5 rb., Staszek 
Z-imbrzycki 50 kop. P racow nicy dóbr Antomńskich 
zebrane Drzcz p. Artura H iwińskicgo 40 rubłi 
30 kop.

Na rzecz rodzin polskich osieroconych dn. 15 
lipca r. b. do uznania redakcyi: Oddział Banku
Handlowego W arszaw skiego, za posr-dnicłw em  p. 
Wal. Jozewskiego 100 rb.

Hojna ofiara.
Prezes T-w a gimnastycznego p. W a lery  Je­

żewski otrzymał od mecenasa Aleksandra Dobro- 
| w olskiego pismo, które poniżej przytaczam  w  

całości.
Szanowny Panie!

W obec nieszczęścia, które spotkało rodzinę 
ś. p. ArCiniowskiego dniu 15 lipca b. r. i mając 
na w zględzie, że pozostałe po śm ierci A rciniow - 
skiegc sieroty potrzebują nit tylko doraźnej pomo­
cy ale też i środków do dalszej egzystencyi, zobo 
w.ązuj się w  ciągu lat czterech od 15 lutego 1913 
roku w ypłacać każdego 15 go lutego kijowskiem u 
T-wu dobroczynności po rubli sto (Ni 100) na rzecz 
nieletnich ArCiniowskich.

Składając pow yższe zobowiązanie mam na­
dzieję, żc wśród społeczeństwu naszego znajdą się 
ludzit, którzy dołączyw szy Swoje oiiary zapewnią 
biednym sierotom możność egzystencyi.

Ł ączę w yrazy praw dziw ego jz»cunku 
.1. Dobrowolski.

Kijów, 10 sierpnia 19-2 r.

ttlatotys Kijawehldt sl~cyi Meta arrlog?-
Dela 11 sierpnia (2j sierpnia) i§ ia  r.

T .i ł>  pat* wód . Cal.
Ba^ametr przy O *w arm. 
róap. wilgatnaśnl w pro.il 
Kler. i Szyb wiat. (w  aa. a.)
Chmar wadi. 10 tt t j i  
Ila ic  mpuatw w mm.

a 4 g. ] -rJ włada

da g. r-ej w torf

Hajw. lam j paw lairza rr gląga daby . 17,4
N a j a i ż la a .........................................................................8,2
PtłCźiętHa tam. paw  w  tlą g a  daby 12.9
W iel«l. y im t. lamp. paw . w  Ciąga daby , 18,5

«• 7 « * I- I
a rana pa pet. wiata

rc> 6 >5 8 *1,3
739 9 739 5 739 4

8.3 00 91
PłnZ, Zr ZP łnZ ,

10 10 1
— — —

Ogólny etan pogody w Kosyi europejskiej 
t rani. na poctatawie telegramu głównego Ok- 
tarrratoryum fiaycznagoi

Opudy notowano nu południowym zachodzie, 
miejscami na północnym zachodzie, w  centrum i na 
wschodzie Rosyi Europejskiej; temperatura niższa 
od noimalne; w całej Rosyi.

Pogoda przewidywana na dzień 12 sie"łnia: 
zimno na północnym wschodzie i na wschodzie R o­
syi europejskiej, chłodnawo w  pozostałych rejo­
nach; deszcze m ożliwe na Całym obszarze, prócz 
skrajnego wschodu Rosyi.

PnZYJEuHALi DO KIJOWA;
Hotel Continental', p. M. Sternberg, kupiec; 

Aleksandra Iljina; Piotr Potocki, obyw atel z powla 
tu skwirskiego; Julia Ciecicbow ska z W arszaw y; 
A dolf Sztandes, obywatel; Michał W ołłowiCz, k u ­
piec W łodzim ierz Suchanów.

Hotel H ladyniuka : pp. L. Relander, lekarz; 
Michzł G iigorjevę r. st,; Józef Czarnowski z H łjsy 
na; Aleksender Dragunski; L  Ł u c k i  z  zagranicy; 
Mikołaj Prokofjew; Eugeniusz Paw łow icz, obywatel 
ze Skw iry; Jan SieńkiewiCz; S tap isłiw  Mrc/mski z 
Kamieńca; Eugeniusz Razdolski, rz. r. st.; Zofia Fru 
ktowa; A leksy  Rybników.

Hotel Unioersah pp. Piotr Braker; Gustaw 
BernSztein, rejent; Franciszek Postępski z Ba- 
bina,

Palasł Hotel. pp. Kazimierz Gerdzijewśki, in-

Od dnia 1 czerw ca do d. 10 sierpnia 1912 na 
ukończenie budowy kościoła św. Mikołaja w płyn ęły  
następujące ofiary.

Za pośrednictwem red ikcyi Dziennika K i­
jowskiego."

Żona i córki ś. p. Ludwiita M ęczyńskicgo
10 rb. — kop 

P. Marya Boleska 2 rb. —  ,
Bezpośrednio komitetowi złożyli:
A . i F. Kietlińścy ś. p. Córki

Maryi 100 rb. — „
P. Aleks_nder G łacki ś. p.
Aleksandra Dem ianowiżza 500 rb. —
Z c  skarbonki kościelnej na 
budowę świątyni wyieto 53 rb 10 „
Odebrano z banku <uskiego 
za kupon-z papierów sza­
cunkowych , 7 rb. 12 „

R a zim  672 rb. 522 kop. 
Pozostało w kzSie na d z , 1 
C z e r w c a  r. b. 2.109 rb. 74 kop.

Ogółem  2,781 rb 96 kop. 
W ypłacono w  tym że czasie 
dtugów 1 drobnych wydatk. 351 rb. 50 kop.

Pozostaje w  kasie na 10 go 
sierpnia 2,430 rb. 46 kopie

jek, przeznaczone n? p ie rw szy  w yp łat z* organy, 
które są spodziewane przy końcu bieżącego mie­
siąca. . . . . . .

P rezes komitetu:
Ks. J. Żmigrodzki.

Skarbnik:
Kazimierz Dobkiewicz.

KRONIKA EKOtfOMICZNJi.

Rynki zbożowe. W  Ciągu ubiegłego tygodnia 
nr rynk ich zbożowych naszego kraju pauowało z 
pszenicą usposobienie dosyć ożywione, z powedu 
zapotrzebowania ze strony młynów; ceny pszenicy 
folwarcznej dosięgają 1 rb. ‘4 Kop. —  * rub. 5 kop. 
na miejscu w  majątkach, z dostawą do stacyi lub 
m łynów o 3 —4 kop, drożej. Na eksport bvły żą 
dania na pszenicę w  okol.cach linii fastowskiej po 
1 rub. 5 „op. —  r rub. 6 kop. Z żytem usposobie­
nie maloczynne . nieokreślour, cena nominalni o- 
itcło 75 kop. pud na stacyach. Z  owsem  było 11 
sposobienie mocna; za nowy ow ies dawano około 
80 kop na miejscu w- majątkach, na stacyach kolei 
Południowo Zachodnich 82 —  84 kop. z* l o r a :  gt 
towy, na najuliższc zaś terminy do 75 kop. W  oko­
licach połcżonyeh w  pobliżu kolei M oskiew sko— 
Kijowsko— W oroneskiej płacone za ow.ea do 77 
kop , pod warunkiem natychmiastowej dostawy. 
Z  jęczmieniem było nieco większe ożywienie, naby 
wają przeważnie eksporterzy, którzy na stacyach 
kolei Południowo-Zachodnich płacą za folw arczny 
jęczmień pastewny 73—76 kop. Z  powodu n iew iel­
kiego zaofiarowania, z prosem panuje uspo iobien c 
moene Ceny utrzymują się na poziomic około 1 rD. 
15 kop. Z pośród strączkowych zaiiważyłE się łaje 
jedynie popyt na groch zielony '„rych lik " za które­
go lepsze gatunki żądają 1 rub. 25 kop. do 1 rub. 
30 kop.; pośledniejsze gatunki bez zapotrzebowania. 
Rzepak do 1 rub. 70 kop.; mak w  okolicach B ia łe j 
C erkw i do 3 rub. 75 kop.; siumię lniane 1 r u t. 85 
kop. —  1 rub 90 kop. Z a  przyszłą koniczynę d»- 
wi ,no 9 rb.— 9 rb. 50 kop.

W  portach południowych bez ożywienia; za­
potrzebowanie z zagranicy ^ospałe i dotyczy p rze­
ważnie produktów pastewnych. Ceny (odeskie): 
pszenica ozima 1 rb. 7 kop. —  1 rb. 17 i pół k o p , 
ulka 1 rb. 10 kop. —  1 rb. 18 kop , żyto 81 —  83 
kop., jęczm ień pastawny *13̂ —79 i pół kop. —  86 i 
pół kop., kukurydza 6 4 -6 9  1 nót kop.

Hantacyp buraczane. Ostatnie analizy bura­
ków Cukrowych dokonane w  laboratoryach _ zw iąz- 
f c o w  cukrowniczych w  Berlinie, Paryżu, W iedniu i 
Brukseli dały następujące rezultaty: w  Niemczech
przeciętna w aga korzenia 271 gram ów, liśc i—406 
gr., zawartość cukru 15,2^ (w r. 19 11- 153 gr., 182 
gr. i 16,3?;). W  Austro-W ęgrzech: przeciętną w i ga 
korzenia 289 gramów, liści 41G gr., zawartość cukru 

(° tym samym czasie w  r. z. 209 gr., 195 gr. 
i i6,5!o). W e Francyi: c-zeciętna waga korzenia 268 
gram ów, liści 395 gram ów, zaw artość cukiu 74,7^ 
(w r, z. 155 gr., 189 gr. i 17,5?). W Belgii! prze 
ciętlia W k g a  korzenia 316 gr.. przeciętna w aga lisc. 
510 gramów, zaw artość cukru 13,8% (w r. z. prze^ 
ciętna waga korzenia 212 g r , liści 22; gr., rawur- 
tość cukru 1590)-

Z i a r n k a  m ąriro& ci*

Ziarnkam i temi są kom unały— to co franc.uzi 
nazywają les lieur communs, a w łosi cose Iritc c 
rilrite. Na półkach księgarskich ukazał się tetaz 
w  Paryżu podręcznik tych komunałów. Posłuchaj­
my go:N

—  Jaki charaicter n a w szelka uroczystość ju­
bileuszowa?

—  Podniosły i Serdeczny.
—  Co zostawia po sobie?
—  Niezatarte wspomnienia.
—  Co budzi zapowiedziany występ znakomi­

tego pianisty?
—  W ielk ie zainteresowanie.
—  Gdzie mianowicie?
—  W śród szerokich kół publiczności.
—  Z czego znana jest szacowni inStytuCya?
—  Z ruchliwości.
—  Co w ypełnia pożyteczne wydawnictwo?
— D otkliw ą|l ukę w  naszem piśmiennictwie.
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—  C tth  jest życie?
—  Doliną Je* (tub „padołem  płaczu"), a kaidy 

z nas krzyż Swój dźwiga
A  oto praw dy niezawodne:
T rzy  przeprow adzki—to jeden pożar!
Chłodne rece —  gorące serCc. (Po francusku 

w ygląda to ładniej: Coeur qui soupire n'a pas ce 
ą iiil  (Usirc).

Skrom ność jest największym  wdziękiem  ko­
biety

N ieszczęście w  kartach —  powodzenie w  mi­
łości.

M ałżeństwo jest grobem miłości.
W  czarnej sukni jest się zaw sze dostyngowa- 

ntc ubraną.
I tak dalej i tak dalej sż do końca grubego 

tomu. K .o ma Czas, może s;e go n_ pamięć na­
uczyć.

T s te s ra in fi
(04 kcntopc%dt%fow i 4gtm $\ F i •

terali wrinUji

Na Bałkanach-
Belgrad (AP). „Sam óupraw a" poświęca 

artykuł wstępny sytu acji na Bałkanach. A c z ­
kolw iek konflikty a 1 bański i czarnogórski udało 
się zażegnać, mimo to sytuacya na Bałkanach, 
w ypływ ająca z traktatu berlińskiego, pozostaje 
choiobliw a. Mocarstwa pow inny znaleźć no* 
w ą podstawę dla rozstrzygnięcia kw estyi bał­
kańskiej, zgodną z duchem czasu i spraw iedli­
wością, co zapew niłoby stałą rów now agę na 
BaMranacb.

F im o  półurzędowe polega na mądrości 
wielkich mocarstw, zdolnych zrozumieć, iż je­
dynym  warunkiem pokoju na Bałkanach jest 
w olność i samodzielność narodów  bałkańskich.

Sprawy albańskie.
K on stan tyn op ol (AP). Z  Ueskiibu dono­

szą, że dn. 7 sierpnia przybyło 400 m irydytów, 
którzy przedstawili specyalne żądania.

Sytuacya w Turcyl.
Konstantynopol (AP). M ianowani zosta­

li: ministrem spr. w ewn. —  Danisz-bej, albań- 
czyk, członeK komisyi rządowej; minist-em 
spi awiedliwości —  senator Chalil bej, b stron­
nik komitetu „Jedność i Postęp".

Konstantynopol (AP). Jak donoszą pisma, 
przesilenie gabinetowe, wobec różnicy zdań 
wśród m inistrów, jest nieuniknione

Prasa o podróży Berchtolda-
Wiedeń (AP). O m aw iając poJróż Bercn* 

tolda do Synaju  „Neue Freie Presse" pisze: 
„Berchtold jest pierwszym ministrem austro- 
węglerskim . która 6kłada w izytę w  Rumunii w 
charakterze sojusznika. Sam odzielność Rumu­
nii, będącej nnjwiększa ootoją R ć s y i w  stosun­
ku do pólwysŁU bałkańskiego, ma dla polud- 
nio-wschodn Europy takież znaczenie, jakie ma 
samodzielność B elgii dla północ, zachodu. 
Przyjaźń Austr >  W ęgier obroni Rumunię od 
losu, jakiemu musiała uledz po zw ycięstw ie pod 
P lew ną, ustępując R o sy5 Basarab.ę. Serdecz­
n y  stosunek z Rumun" ą jest jednym  z najw a- 
żriejszych obow iązków , jakie ciążą na Bereh- 
toldzie.

Sprawy perskie.
TehBran (AP). W  teher»ńskic.h sfeiach 

kierujących przy pusz czają, iż odpowiedź perska 
w spraw ie udzielenia kon cesji na budowę dżul- 
fo tabrysldej kolei żelaznej, wyluszezona w  l iś ­
cie ministra spraw  zagranicznych zadow oli R o ­
sy ę. W  ten sposób nic już nie będzie staio 
na przeszkodzie udzieleniu A nglii k o n cesji na 
budowę linii kolejow ej pomiędzy zatoką P er­
ską a  Cnorrambadem, na co A n g lia  p o sia d . 
praw o na m ocy reskryptu Nasr-Eddin-«zacha.

Lokaut.
Mądry! (AP). Z  powodu nieporozumień 

z robotnikam i właściciele fabryk m etalurgicz­
nych postanów: Ii zamknąć sw e iabryki.

Drożyzna
Barlin (AP). W  Niemczech obecnie ped- 

ni >sły się niezw ykle ceny na produkty sp ożyw ­
cze. „N. D. A ilg. Z  tg." konstatuje znaczną 
konsumcyę koniny. W  a :ektórycb okolicach 
Śląska wskutek wysokich cen masła w ybuchły 
zaburzenia Policya przyw róciła porządek.

Pożar-
Konstantynopol (AP).. W ''elki pożar w 

dń cln icy  Tonehane zniszczył 100 domów. B yły 
ofiary w  ludziach.

Z Chin.
Pekin (AP). O g. 6 e j wieczorem przybył 

tu Sun -Jat-Ser, uroczyście powitany przez w ła­
dze Tłum  urządził mu ow acyę.

1 0 0  a rocznica v, ojny 1812 r.
P aryż (AP). Prezesem  wyjeżdżającej dc 

R o syi delegscyi komitetu obchodu 100-ej rocz-

Maćka z Bantianea.

f is ty  z wędrówki 
po polsce.

1

Sercu mojemn m iły „Dzienniku K ijow ski"! 
Ilekroć oglądam cię, myślę o wszystkiem, co 
T obie zawdzięczam. Poczciwość tw eją 1 go- 
śnnność, pracę twoją, szczerość zaw sze widzę, 
gdy m yślę o czasach, kiedy mi na Trorezną 
znacznie było bliżej ńiźli teraz.

T eraz oto mieszkam w Polsce i cokolw iek 
mi od zw ykłej p-acy zbędzie czasu —  uczę się 
rzeczy polskich i kraj zwiedzam, jaKo m ogę.

T eraz w łaśnie mogę, szczęśliw y, urzeczy­
wistnić to, o czem czasu dzieciństwa mojego 
i młodości m arzyć jeno śmiałem —  zwiedzać 
Polskę konno

O d kilku w ięc lat corocznie jeżdżę po po- 
laeh i lasach, wsiach i miasteczkach, przyglą-

nicy w ojny r  1812 będzie generał T o rsy  Do 
delcgacyi między innym i należy baron D eb il. 
Jednocześnie w yjeżdża do R osyi misya urzędo­
w a z generałem  de-l’A ngle-de C sry  na czpJe.

Okcło Maroka.
FaryŻ (A p ). Z  powodu wstąpienia na 

tron sułtana Mulay-Jusufa nastąpiła wym iana 
depesz pom iędzy Poincare m a sułtanem za p o ­
średnictwem generała L iau tay ’a. W  depeszach 
obustronnie w yrażono trw ały zamiar wspólnej 
pracy nad rozwojem  pokojowym  Maroka, z po­
szanowaniem  jednak dla religii i tradycyi mu­
zułmanów.

Leader duchowieństwa w  Dumie.
Petersburg ( W ł). „R iecz" donosi, iż sy ­

nod uważa za konieczną obecność w Dumie 
jednego tylko epishopa w  roli leadera ducho­
wieństwa. W ybór synodu padł na episkopa 
mińskiego Joanna.

Nomlnacye b. posłów do Dumy.
Petersburg (Wl.). N iektórzy z pos'ów  do 

Dum y otrzym ali *iiezłe posady w  Instytuc/acn 
rządowych: poseł warszaw ski Tleksieięw otrzy 
mał posadę dyrchtora gim nazjum  w  Kałudze; 
Berezow ską (2)— inspektora szkół ludowych gu­
bernio wołyńskiej; C zcrkasow  —  urzędnika do 
sp ecjaln ych  zleceń przy ministrze skarbu.

Komitet wyborczy nacyonalistów.
Petersburg (Wl.). N acjon aliści petersbur­

scy utworzyli komitet w yborczy pod przew o­
dnictwem Gariazina, kandydata na posła dc 
4-ej Dumy.

„Wyjaśniania" wyborców.
Petersburg (W ł.) „R iecz" w ydrukow ała 

rozporządzenie gubernatora W łodzim ierskiego o 
w ykreśleniu z list w yborczych posła do D u m j 
k -d. Czernosw itow a, pomimo, iż ten ostatni 
jako właściciel posesyi, opłacający podatki 
miejskie, posiada nie zaprzeczalny cenzus w y­
borczy.

Kurya żydowska.
Ekaterynosław (Wł.). W  Ekalerynnsła- 

wiu żydzi wyodrębnieni zosta i w kuryę o d ­
dzielną.

Poseł do Rady Państw?
Penza (AP). Na uadzw j czainem zgroma- 

dteniu ziernskiem na posła do R ad y Państwa 
od ziem stwa obrany został ■ ponownie na 3 cie 
trzylecie Butlerów.

Granice „gubernii chełmskiej".
Petersburg (AP). M inisterstwo spraw  w e­

wnętrznych poleciło gubei natorow i w arszaw ­
skiemu utworzenie kom isyi złożonej" z urzędni­
ków  gub. siedleckiej i lubelskiej dla ustalenia 
granic gubernii chełmskiej.

Zgon Suwtrina—ojca
Petersburg (AP.) O  g, 3-iej z rana zmarł 

wydaw ca „N ów . W rem ieni", Suw orin.
Petersburg (W ł.) -Fisma zam ieściły ob­

szerne artykuły, pośw ięcone pamięci zm arłego 
w ydaw cy „N ow ego W rem ieni" Suw orina, jako 
publicysty i działacza społecznego

Petersburg (Wł.) Po operącyi przecięcia 
tchaw icy, dokonanej w e Frankfurcie nad M e­
nem, Suw orin stracił mowę i porozum iewał 
się z otoczeniem zapom ocą kartek. Czując co­
raz r-iekszy upadek sił, chory zażądał, by prze­
wieziono go do R osyi. K rytyczn ej nocy o sta? 
nie cnorego donoszono Rokowcewcrwi i Maka- 
row ow i. N a jakiś czas przed śmiercią chory 
stracił przytom ność i nie odzyskując jej rmarf.

Petersburg (Wł.) W e d łu g , obiegających 
pogłosek Suw orin pozostawił sw ym  spadko­
biercom oprócz trzech m ilionów gotów ki, trzy 
duże majątki ziemskie i kamienicę przy zaułku 
EDrala w  Patersburgu. K apeldynerow i swemu, 
który przesłużył u Suw orina 35 lat, zm arły 
przekazał testamentem 50,000 rb.

Petersburg (Wł.) Pomimo zgonu S u w o ­
rina gazety „N ew oje W rem ia* i „W ieczór. 
W rem ." będą w ychodziły w  dalszym ciągu

Fcha zajść nad Leną.
P etersbu rg  (W ł.) W  najbliższym  czasie 

sąd  pokoju w Petersburgu rozpatrzy kilka ty­
sięcy powództw cyw ilnych w ytoczonych przez 
robotników kopalni leńskicb zarządow i T ow a- 
lzystw a. W  zastępstwie pow odów  cyw iln ych  
wystąpi szereg adw okatów

Zakaz.
Petersburg ( W ł) W ładze w ojskow e w 

Kronsztadzie wydały rozkaz zabrani:*jacy ofi­
cerom posyłania sw ych crdynansów  po wódkę 
i piwo.

Nowe przepisy prasowe-
Petersburg (Wł.). „W ieczernieje W re- 

mia" znajduje, jt  now e przepisy prasowe zu­
pełnie znoszą iuterw encyę właoz adm inistracyj­
nych. Pozostaje jedynie odpowiedzialność są­
dow a w ydaw cy i następnie w łaściciela  drukar­
ni. Szczególnie surowo będą karane fałszyw e 
informacye, czyniące ujmę poszczególnym  oso­

dając się, wedle mego zrozumienia i możności, 
jak to w  tej naszej Rzplitej pięknie, jaka jest 
[jej mieszkańców poczciwość, zam ożność i bieda 
a ciemnota jrka.

A  ieżdię drogam i bocznemi, szosy unika­
jąc starannie i kolei.

Przekonałem  się, że im dalej od tych 
głów nych arteryi, tern kraj citkaw szy, milszy, 
ludzie poczciwsi, a i Lonisko polskie miękkie 
drogi najbardziej sobie chwali.

T a k  jeżdżąc corocznie, coraz now ą połać 
kraju zw?“dzam i coraz to now e skarby urckćw  
jego  odkrywam.

Zwiedziłem  więc już kraju niemało, w ra­
żeń stamtąd nieocenionych przyw ożąc bez liku, 
ale jedną z najpiękniejszych w ycieczek moich 
była ta, z której powróciłem  właśnie— w yciecz­
ka na Kurpie.

Miejscem mego wyruszenia nie była sa 
ma W arszaw a, lecz o 25 wiorst od niej na 
drodze ku Lublinow i położony dworek Kilińskie

Ruszyłem  lipcowym  rankiem, odrazu na 
północ kiorując Koma, przez lesistą okolicę
i piękne wsie: Żanecin, Duchnów, Brzeziny,
Cisie, C ysów  do pierw szego popasu w M iędzy­
lesiu. O kolica z razu, jak to na Mazowszu,
trochę biedra, piaski, laski, liche żytko, u kmiot 
ków  zw łaszcza, więdnące od suszy kartofle, ale 
im dalej jechrłem , tem lepsre widziałem gospo­
darstwa. Już i pszenice dobrą widać i sady 
wkoło chałup.

Do M iędzylesia 5 mil przejecbaiem w 5

K  }  J . . «

bom. G rzyw n y będą stosow ane wyłącznie w 
drodze sądowej, przyczein będą dość w ygóro­
wane.

7Ą9Z& antysikoholM izny.

Moskwa (AP). Z ,azd antyakoholiczny, 
na wniosek Czełyszew a, uznał za konieczne 
jaknajrychlejsze w ydanie praw a przedw alkoho- 
licznego, wypowiedział się za udziałem zkrastw 
i duchowieństwa' w  w a!ce z alkoholizmem i za 
ograniczeniem  sprzedaży trunków w miejscach 
publicznych.

Ankieta-

Petersburg (AP) W ydział urządzeń rol­
nych, projektując w  najbliższej przyszłości zna­
czne roboty budowlane w rejńnacb produkcyi 
zbożowej południowej R osyi, rozesłał kwestyo- 
naryusz do ziemstw i większych właścicieli 
z :emskich południa i południowego wschodu 
R osyi z  prośbą o zakomunikowanie do d. i-g o  
[października o pożądanycn 1 koniecznych za­
rządzeniach w  spraw ie walki z posuchą.

Narady
Odess. (AP.) Z  udziałem przedstawicieli 

południowo zachodniego zarzadu portow ego i 
eksporterów  Odbyła się sp ecjaln a  narada ki­
jow skiego komitetu rozdzielczego. O pracow ane 
zostały środki celem zapew nienia przew ozu ła­
dunków zbożowych podczas kampanii bieżącej. 
W yrażono życzenie wprowadzenia przysięgłych 
w agow ych i ustanowienia odpowiedzialności Ko­
lei za ilość przew ożonego w ęgla.

Stacya doświadczalna.
Nowoczerkask: (AP.) N ieztin ik  kraju czy­

ni starania o otwarcie stacyi doświadczalnej 
rolniczej dia obsługiwania południo wscnodu 
R osyi.

Misyonarze angielscy.
M osk w a (AF.) Przyjechało 17 m isyonarzy 

angielskich udających się do Japonii.

Manewry.
P etersb u rg  (AP). Celem wzięcia udziału 

w  m anewrach wojsk petersburskiego ok~ęgu 
wojennego, wyruszyły z lotniska gatczyńskiego 
dwa rekonesansowe oddziały lotnicze, liczące po 
sześciu lotników każdy. P ierw szy odaział, zn a j­
dujący się pod dowództwem  kapitana Gorszkó- 
wa, poszybow ał do K rarnegc Sioła, druęn, do­
wodzony przez kapitana Dackiew icza —  na 
stacyę bałtyckiej kolei żelaznej „W oło so w c".

Listy wyborcze.
Siodice (AP). Na listach  p ra w yb o rcó w  

do Dumy Państwowej figuruje 11,908 n a zw isl 
p ra w yb o -có w  z Kury? miejskiej, 303 p ra w yb o r­
có w  w iejsk ich  pełno cen zu so w y ch  i 13,808 n ie ­
pełne ccńiuSD w ych

Jarosław (AP). Ogłoszono listy w ybor­
ców do Dum y Państwowej z całej gubernii. 
Pierw sza kurya miejska liczy pr=* w yborców  
1,988, drugi —  10,166; praw yborców  pełno- 
cenzusc wycb wiejskich 267, niepełnocenzuso- 
wycu 5,530, ducnbwnych praw osław nych 773.

Kary prasowa.
Wilno (AP). Sąd okręgow y skazał redak­

tora „Rieczi* Ettara na 4-miesięczne więzienie 
za potwarz w  drutu, rzuconą na sekretarza za­
rządu miejskiego Abłam ow icza oraz na zapła­
cenie 950 rb. o juzkodowanla, ponieważ ten o- 
statni wskutek fałszyw ych zarzutów w  „R ieczi" 
otrzymał d yr isyę.

Petersburg (A p ). Skonfiskow ano numer 
„Birż. W ied." z dn. 2 sierpnia. Fedaktor R ó ­
żanów  pociągnięty zostaje do odpowiedzialnoś­
ci z  art. 73 Kod karnego za zam ieszczenie fe ­
lietonu „Mo;e dziecko ".

P etersburg (AP). Komitet petersburski 
do spraw prasow ych skonf:skow ał Na 88 gaze­
ty „Praw da" za artykuł „Zgrom adzenia przed­
wyborcze*.

Z lotnictwa.
Berdyczów (AP). A erostat „Gryf* doko­

nał wzlotu z 13 pasażerami. A p a? at przeleciał 
104 w iorsty na w ysokości 300 —- 500 metrów 
w c:ągu 2 godz. 25 min.

Pelersourg (AP). s  tero wlec wojenny 
w zniósłszy się w  Petersburgu z trzema oficera­
mi roty aeronautycznej, po 7 -godzinnym  w zlo ­
cie w ylądow ał pomyślnie o 20 w io n t na p ó ł­
noc od W yborga.

Chartres (AP). Lotnik France spadł w 
Monss. A parat uszkodzony. Po naprawieniu 
aparatu lotnik poszybuje do Doue —  P aryża i 
Madrytu.

RÓWne (AP). Lotnik G rigoraszw ih spadł 
z w ysokości 5 sążni. A parat uszkodzony, lot­
nik m e odniósł szwanku.

Rekordy Mienszykowa.
Petersburg (Wł.). M ienszykow  w  arty­

kule polemicznym odpowiada prasL  czarnose­
cinnej, lrtóra w  ostrej i dosadnej formie skry­
tykow ała jego  artykuł p. t. „K ogo w ybierać dd 
parlamentu k.

.Jeżeli istnieje pa lament to znaczy jest 
i konstytucja  —  pisze M ienszykow. —  Naiw- 
orm  ludziom mąci spokój ta okoliczność, że

godz.n, bo to na wycieczce, zw łaszcza póki się 
koń ? człowiek do drogi nie w zw yczają poga­
niać nie można.

Znalazłem szczęśli ri- kilka garncy ow sa 
dla rumaka a trzeba wiedzieć, że troska o o- 
w ies jest najważniejsza w takiej podróży w  koń­
cu iipca o samym przednówku. Sam  się, czło­
wiecze, bcć.aj ehlebem i mlekiem przeżywisz, 
ale koń bez.it wta —  m arna jazda.

. W  Międzylesiu popasałem do g. 4 po po­
łudniu., przeszła burza, pogoda stała się cudna 
a nieupnlna, jechałem tedy dalej przez Miąższe, 
Tłuszcz -T- w  stronę Buga.

Na nocleg stanąłem koło g. 7 wieczorem 
we wsi Chruściele. Smutno mi tam było do­
syć, bom zblizka po rąr pierw szy widział skut­
ki parcelacyi ziemi. W ięc dw ór s!ary  porząd­
ny, ale haniebnie zaniedbany, sad piękny— za­
puszczony, budynki bardzo po chłopsku trakto­
wane, sadzawka wyschła, a widać było, zresztą 
sami obecni właściciele powiadali, że dawniej 
pięknie tam było i zamożnie. I nie z biedy 
sprzedał dziedzic ziemię chłopom.

Nocowałem  na sianie w szopie, a naza­
jutrz, nakarm iwszy konia jęczmieniem, o g. 4a/2 
rano byłem już w drodze ku Czarnowu, Kędy 
iest prom na Bugu.

Już tan. inaczej kraj w ygląda. Ciągłe 
lasy, ws>'e rzadkie, drogi mylne, toifow lska, ale 
natura już pierwotna patrzy na człowieka.

Chaty już no puszczańsku budowane, du­
że, nic bielone z cbaiakterystycznem i ozdobami

w prawach zasadniczyćh niema słów: parla­
ment, konstytucja . Ludzie ci nie wiedzą, że 
istnieją rów noznaczne nazw y rosyjskie, jako to: 
„sobór ziemslu", który rów nież posiaua1 chara­
kter parlamentu®.

Dalej M ienszykow p-zytacza szereg arty­
kułów z praw  zasadniczych, cytuje ustępy z 
manifestów i na podstawie tego m ateryału do­
wodzi, że Duma jest in stytucją  prawodawczą, 
a nie doradczą. Następnie M. powołuje się na 
almanach gotajski, który nazyw a R osyę krajem 
konstytucyjnym  i dowodzi, że monarchizm w 
R osyi został ograniczony.

„Przypuszczam  —  kończy publicystą no- 
wowremieński, —  że żyjem y w  takim okresie 
historycznym, kiedy o prerogatyw ach władzy 
N ajwyższej najlepiej wcale nie p^ać. by nie 
banalizow sć uśw ięconych tytułów  przed audy- 
tciyum  nie zupełnie oswojonych z używaniem 
chustki do nosa".

Rabunek-
Ekateryncdar (AP). W  pociągu, w  po­

bliżu stacyi „Tichorieckoi" 3 ej bandyci ogra­
bili na sumę 45 tys. rb. płatnika firmy rostow- 
skiej Param onowa.

Różne.
Klsiowodzk (AF.) W  nocy w okolicy Ki- 

słowodzka w  zamku „Intryga i M iłość", doko­
nano napadu na studeilta i jakąś panią.

Poaczes strzelrniny w yuadkow c został 
zabity naczelnik m iejscowej straży ogniow ej 
Sawicki. Student i nieznajom a odnieśli rany.

Panuje przekona ue, iż zajście rozegrało 
się na tle romantycznem.

Neustrelitz (AF ) K rólow a angielska z 
córką w yjechała i,ncog7lito  i pow raca wieczo­
rem do A nglii.

Wledef. (A F.) Zm arł dyrektor teatru miej­
skiego Berger

BllSZlr (A.P). Dn. 10 g o  sierpnia tubylcy 
napadli na Bender-Abbas, ograDili poddanych 
angielskich i zbiegli.

Z  ostatniej! ehw B.
Aresztowanie napastników.

W rrszawa (Wł.) A resztow ano W . Jer- 
m anowskiego, L . Duszyńskiego i St. Matuszyń- 
sl iego, którzy dokonali napadu na restaurację 
przy ul. Senatorskiej.

Cofnięcie kandydatury.
Warszawa (Wł.) W obec tegot iż poseł 

od ludności rosyjskiej n. W arszaw y A'eksie- 
jew objął stanowisko dyrektor? gimmnazyum 
w Kałudze, upada jego  kandvdatura podczas 
zbliżajacycn Się w yoorow  do Dumy.

Sytuacya w Albanii.
Konstantynopol (AP.) M aldssorow ie sztur­

mowali 2 razy m. Skutari, lecz bezskutecznie.

Kongres.
Chrybtyanla (AF.) o tw a rty  został w  obe­

cności króla kongres praw a nr:ędzjnarodow ego.

Konflikt turectic-czarnogórski.
K onstan tynopo l(AP). Am basadorow ie 

czarnogórski i ausiryi.cki odbyli naradę z mi­
nistrem spraw  zagranicznych. W Konstantyno­
polu zapew niają, iż po tej naradzie 1 ^ porozu­
mienia turecko-czarnogórskie zostrły  zaia*wione.

Konstantynopol (Wł.). Czarnogóra zmobi­
lizowała ua granicy tureckiej 34,000 wojska.

Rokowania pokojowe
CaUX (Szw ajcarya) (Wl,). R ozpoczęły sie 

rokow ania pokojowe. Nazwiska pełnomocników 
mocarstw sa utrzym ywane w tajem ricy

Nawałnice
Sztokholm (Wł.). Nawałnice zniszczylj 

zbiory. Straty  milionowe.

Drożyzna.
Poznań (W h), Z  powodu drozyzny odbył 

się wiec, na którym  postanowiono dom agać 
się otw arcia granicy rosyjskiej dla przewozu 
bydła.

Zamiary Austryi.
Paryl: (W ł.). Pewien dyplomata podczas 

rozm owy ze współpracownikiem „Tem ps a* o- 
św iaaczył, że R osya porozumiała się z Niem ca­
mi w Porcie Ealtyckim  w sprawie Blizkiego 
W schodu. Do tego porozumienia przyłączyła 
się Fran :ya; uczyni to niebawem  i Anglia. 
Odosobniona Au^.trva powzięła projeKt Bercn 
tolda i gotow a jest do kroków wojennych 
przyczem, gdyby postanow :ono je rozpocząć, 
zaazęłybj akcyę wojenną wojska c z a rn o g ó rsk i.

Z Maroka.
Paryż (Wj.). Z  Tangeru donoszą, że g e ­

nerał L iautay w yruszy na Marakesz.

Odznaczenie mikada.
Lonryn (Wł.). K ról Jerzy udzielił mika- 

dow? order podwiązai. Insygnia w.ezic: do 
Tokio ks. Connaught-

na szczytach, coraz cieKawszr i lud, jak co 
w  lesie, prosty, sp okojn j, uw ażny a grzeczny.

Do Czarnow a iedzie się przez typową 
puszczę, tak, że trafiłem sam chięki temu tylko, 
żem uważał, aby mieć słońce po praw ej ręce 
i nigdzie nie zbaczał.

W Bugu wyKapałem siebie i konia, po- 
czem przewiózł mnie Żydowic na promie i ru­
szyłem ku Pułtuskowi.

Z a  Bugiem  zaraz mało lasów , ale ziemie 
lepiej uprawne, Ind piękny, zw łrszeza niew ia­
sty w ich barwnych strojach nad miarę gładkie.

Do Pułtuska dotarłem koło g. :o-e; rano. 
Upał był wielki, dzień targow y, więc narodu 
mnóstwo; dziedzice pięknymi przeważnie końmi, 
ba nawet samocnodami, Kmiotkowie też zamoż­
nie, barwnie w yglądający, na dobrych w d o­
bre konie zaprzężonych wozach.

I tutaj nie widać praw ie pospolitych koło 
M iłosny lub O tw ocka chabet, t. z. „odziabków " 
wychudłych, w pojedunkę do lichego zaprzężo­
nych wózka.

Piękny jest Pułtusk, cudnie nad wielką 
a spławną N arw ią położony. K ościoły i gm a­
chy starożytne o daw nycn mówią ca&acb, u i 
zamożność dzisiejszą w iaać naokół. T o  też 
krzepi się tym  widokiem serce i raduje. 
Jeszcześmy przecie nie jacy tacy, szepce sobie 
człek po cichu.

Skw ar tego dnia był okrutny, to też do­
piero koło 5 ej wyjechałem i to powoli, bo

13 212

Sprawy chińskie.
Mukden (AP) Naczelnik wojsk ocurony 

i  policyjnych Cżau-Czolin w yrusza z wojskiem 
w  celu odebrania mongołom miasta Tao-N ań- 
Fu- Przeciwko chunchuzom którzy zajęli C jżu- 
an-CbetiD, w ysłano 300 żołnierzy.

Pożary lasów.
Paryż (Wu). W  pobliżu Tuionu płoną 

lasy. D otychczas spłonęło 500 hektarów lasu. 
Płomienie ogarnęły sanalo/yum dla dzieci. 
Ofiai nie było.

Przed wyborami do 4 Dumy.
Pe+eraburg (Wł.). Z  powodu dziMadnoś- 

ci duchowieństwu praw osław nego w  gu n  w o­
łyńskiej do pism donoszą, , że episkop wołyński 
Antoniusz i zn -n y  mnich W italis rozwinęli w 
kraju agitacyę przedwyborczą o charakte-ze do 
takiego stopnia dem agogicznym, że miejscowi 
.właśc ńeie ziemscy obawiając się skutków tej 
agitacji, zmuszeni byli zw -óclć się dc Sahlerr 
,z prośbą zapobieżeniu jej, gciyż inaczej moga 
się pow tórzyć wypadki 1905 r. Ep Antoniusz 
wymienił z Sablerem  telegramy, przyczem skar­
gi ooywpteistw? złożył na karb in t-ygi pol­
skiej.

Petnrsburg (Wł.), Donoszą tutaj, że De- 
sarabssie duchowieństwo praw osław ne, w b rfw  
instrukcji synodu, połączyło się ze zw alczaią- 
-emi sie nawzaiem  partyam i Pu^yszsie wicz? i 
ILrupien! kii go i rozpadło się w  ten sposób na 
,ówa w ro g ie  oDozy. Nieporozumienia te w o- 
vboz:e prawicowym  mogą zg o to w a ć  r ó ż r e  nie­
spodzianki podczas wyborow.

Przed kampanią zbożową.
Petersburg (Wł.). W edług danych prze­

słanych min;sterstwu przez komitety giełaowe, 
dla przewozu zboża potrzeba będzie uruchomić 
półtora mibardu w agonów .

Echa zajść nad Lena.
Petersburg (Wł.). Adwokat Kierenskij, 

który jezdził do Eodajbo celem zbadania spra­
w y na miejscu, zajęty jest obecnie opracow a­
niem referatu, w Którym  omówi szczegółow o 
sytu ację  przed strajkiem. Kierenskij ma rów - 
r'i:ż  w yjaśnić rolę, jaką odegrali rotmistrz żan­
darm erii Treszczenkow, sędzia pokoju Cbitun 
. inżynier Tulczyński.

Echa spravry saperów
PeterSDurg (AP). Biuro Informacyjne za­

prze* za pogiOsKom, podanym przez prasę, ja ­
koby przyw ódca buntu saperów w  T aszkencie 
Hesśen oddawał usługi denartsmentowi p o licji. 
Hessen nigdy nit oddawał żadnych usług de­
partamentów. policyi 1 w ydziałow i żan uarn eryi 
tu kiestańakiej.

Listy wyborczc-
Petersburg (W l.) W edm g ODhczeń do Ust 

w yb o rczych  drugiej k d ry i m. Petersburga wnie­
sion o 72,237 w y b o rc ó w . 1

Snrowaazenje zwłok Suwmlna.
Petersburg (Wł.) o  g, 4-ej po południu 

zwłok' Suw orina przywiezione zostały do Pe­
tersburga.

Fol-ry.
Petersburg (AP). R ano wybuchnął w iel­

ki pożar w newskiej fabryce budow y oarętów . 
Pożar wszczął się z niew yjaśnionych ppw odów 
w biurze oddziału rem ontowego i zniszczył ca­
ły  oddział rem ontow y i kotłów  parowych- R ć w - 
,ąież znacznie ucierpiał pduział 'm eesam czno-o- 

r  eto w y . Straty obliczają na 250 tys. rubli. 
G m achy fpb*yki byiy  uDezp.oczone na Kilka 
m ilionów rb.

Jaskinia g^y.
Lizbona (Wl.). W  O v e s  policya w tar­

gnęła do jąSbini gry, gdzie znalnzla 120 tys. 
marek, Zaskoczeni gracze, przem ytnicy i opry* 
szk’ rzucił się na polieyantów  z nożami, z a ­
bił1 8 z nich i 14 ciężko ranili. 42 graczów  
zostało aresztowanych.

ODPOWIEDZI KEDAKCYI
Guzdmvij. Kort^p^.ndenCyę otrzymaliśmy, sko- 

'uystac nie możemy. Na przyszłość polecam y się 
łaskaw ej pamięci.

■ A D E S Ł U M E .

L e c z o i c a  łrrg ie E ic 2,na

Il-ra A.Tarna wskiego
w Kosscwie ,

st. kol. Zabłotów  lub W yżnica na bukow inie w  G a­
lic y !  w a c h n d n ie j- O tw a rta  do z im y .

SrodKi: leczenie wodą, kąpieianu słonecznemi, dye- 
lą  (przeważnie jarSsą), poltem , gimnastyką I p rzy- 
spasabianie do życia hygiepicznego. 2049

okazato się iż przed podróżą źle mi konia 
okuto, a nje chciałem u przygodnych kowali 
szukać ratunku. ^

K iiK anaście wiorst ujechawszy s-anąlem  
n a nocleg w Przewodowie.

W idzę folwark zacny, owies będzie, m yślę 
zaraz. W ięc jak w  dym do p. K alinow skiego, 
który, jako rządca, gospodarstwem  pp. Poni* 
kiewskich zawiaduje.

Tam  już Polska szczera, bo i gościnność 
danem mi było widzieć taką, jakiej próżcobyś 
kędyindziej po sw iec.e szukał.

Przenocowali mnie też zacni państwc P o­
n ikow scy i nazajutrz rano, pełny se,decznych 
wrażeń, wyjechałem  ku Ciechanowu

A le  po drodze zwiedziłem- Opinogórę, 
bom so tie  był ślubował, że hołd pow inny z ło ­
żę temu, co Irycyona pisał.

K raj tam żyzny, choć piasków ? kamieni 
mnóstwo Tam  już wędrowcze, mocno cugle 
w garści trzymaj, abyś się z koniem nie zw alił 
do rowu. Lasów  nie widać, zato pszenice 
piękne stoją w  polu, zyth z jęczmiona już ze­
brane i owies już koszą. Żn iw iarki w a lczą  
i IoKor Lobile, a naród zbożny śpieszy w pracy 
wytężonej.
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fHEDOMA&ANlA ŻOŁĄiOKOWS
PIJCIE kAT\CH iH I4 S T

powoli połykając ciepłą herbatą z francuskiem winem „SA IN T -R  A P H A E L *. O j o  wzmacnia, 
rozgrzew a zoiąaek, sprzyja trawieniu, przi-imanie materyi w organizmie, oraz powraca s ł  .

Precz z rekami!

SzHa Hontalera
7 klasowa z A » . n K n m i n i n u m  w  W arszaw ie ulica 
wydziaPerfi A O r O n O H l I G Z n y H l  Polna 36 d. w l Eg­
zaminy wstępne będą 15 maja i czerw ca i 28 sierpnia n. st. 
Na w ydział agronomiczny przyjmuje się bez egzaminu ucz­
niów po skończeniu 4 klas szaół średnicn. JęzyK angielski 
i łacina dla życzących. Popis 20 czerw ca, l.ekcye rozpocz­
ną się 30 sierpni? nowego stylu. Program na żądanie. 420

J U K U "
bez chlorku, bez sody

s a m
p i e r ś ;  ji

b ie iś a c E iię
ber. nnydł2. Po go- 
dzijiuem gotowaniu o- 
trzyrauj# się bieliznę

jp ń sK fisiIziw m ffijj
b i a l a ś c L

Z-idaJcio W8z<j±zie 
P a c zk a  2C kop.

Połutlnirwo - Knsyjsk. 
T-w a Handlu T ow a­
rami Amtecznymi w 

Kijowie. 5498

33i 9

Przenośne Motory
Naftowe „ U  t  0 1 t

99

Od 2  —  2 0  s i ł  k a n i .
W olnobieżne, w yregulow ane do elekt lyczności, nąd&ją 
się do rolnictwa i przem ysłu, tysiące w  pracy. Motor 
można przepasie z miejsca na miejsce i r ie  potrzebuję 
żadnego fundamentu. Cena od 250 rb. Opisy i Ceny 
n» ząląrue. Motor w  rnchu można zawsze widzieć, 
G łówny przed A M a b i r O k ł  Pj«rezaa Nr 9 
s?Łw.ćiel **■ IflC li I j tJ f  l  Telefon 33-r6.
Potrzebni przrdstaw iciele dlji Innych miast. 3476

M a g a z y n  k r a w c a

B. M A S T  E RM.*; N i S-ka!
/.oćtał j>rzę 
niesiony m -  LiK r e s z o z a f y k  2 2

w  prdw orzu obok j oćzty.
Z a m ó w i e n i a  n f k o n j M u j ą  a i ę  j^ k  i p r z e d t e m  p o d  o s o b i -  
■tym je c io  d o i a r e n  - .-,695 j

W ie

P Ł U G Ó W  krajowych oraz najnowszych jedno- dwu- 
i w ieloskibow ców  W C Si r i U I T R i ł .  —  K U L T Y -  
W A T O P Y  sprężynowe V E N T Z K I E G O ,  —  B R O ­
N Y  polne i łąkowe syst. L A / I C K . Ł ,  amerykańskie B R O ­
N Y  sprężynow e i talerzowe ■>■ -  C  C C R N k l C K A *  w al­
ce pierścieniowe różnych system ów’ , W  A L C E a U G N I A «  
T A C  Z E  podglebia J A M P B L L L A ,  nadzwyczaj lekkie 
amerykańskie I T R A P i a C Z E  , ,  W  ŁL E  JJ £  R  ”  oraz

wszelkie inni

Narzędzia do uprawy roli
posiada na skład rie

AłFKED M IllIEl.
WARSZAWA, Senatorska 33. 2 2 9 0

Ilustrowane katalogi w ysył. są gratis i franco na każde żądanie.

JAROSŁAWSKIE IKO STRO M SKIE

<L. a i O K O Ł O U A
K re k z o a a t jL

Otrzymano w wielkim w yborze 
rozmaite płótna, bieliznę stołową, 
pończochy, skarpet., prześcieradła, 
got. bieliznę męską tow ary b?- 
w ełn iare i wiele in. przećjjR.ctów. 
Ceny zawsze stałe i niisze od 
wszystkich w  Kijowie, o ćzęra pro­
szę Się osobiście przekonać. 43Ć5

Luter&ńslia tfs \1 m. 2
Antiąuitiiten Kunstgegenstande

  Q  F  M  A  N ----------

Sprzedają ikumiję maitsze
stare, rzadkie, starożytne i artystycz­
ne rzeczy, A  mianowicie: M E B L E  
mahoniowe z brzozy karelskiej, bron- 
zy, porcelanę, kryształy, obrazy, 
sztycny, akwarele, pastele, kandela­
bry, nająki, zegarki, kinkiety, dywa 
n>, gobeliny, materye, galony, ko- 
ronsi, hafty, w yszycia, makaty, fu­
tra, rzeźby biusty portrety, v.«zy, 
statuy, 'medaliony, flakony, instru­
menty muzyczne, złoto, srebro, bry­
lanty, szmaragdy, p e iły  i in. kamie­
nie: miniatury taDai.icfki, kubki, pr 
liary, dzbanki, pudelka, tąęfj broń 
starożytna, rękopisy, ruskie „gramcs- 
ty", monety, medale, platynę, wyko 
paliska, szyldkretow c w yroby, em a­
lie, w yroby ż perłow ej konchy, ma* 
muru,, drzewa i kości słuniuwej; 
przedmioty inkrustowane, lalki por 
celanowe i filiżanki ruskich i zagra 
nicznych fabryk, starożytności Chrze­
ścijańskie słuckie polskie pasv, 
wscnodnie antyki, małoruskie i w iei- 
koruskie w yroby, rękodzielnicze w y ­
roby, japońskie i chińskie przed­
mioty. Kamee, gemmy, ir -Ichior, 
kubki, puhary, półmiski, kielichy, 
kokoszniki, biblie, eau fort’y, dyw a­
ny persjtię, albumy, nesesery meble 
w stylu: mi rąucterie, ani], jacob, em ­
pire, Ludw ik X IV , X V , X V t, direc- 
toire, barncco, rococo, gdańskim, z 
drztw a różanego, palisandrowego, 
orzechowego, palm owego, -czarnego, 
Cytrynowego oraz z w sz-lk icgo  inne­
go drzewa i innego stylu, Naszyjni­
ki, pancerze, hełmy, Cim Jge, emalia, 
zbaoje rycerskie i t' d , i t. d , i t. Ó. 
K ije w , ul. L u te r i.A s lita  a. Sztylma- 
’na Nr 12 m. 2  wprost ulicy Meryn- 
gowskiej, 3299

S p e c y a ln a  fa r b ia r n ia  £ chemieyinH p* ól iibraA

Z a j c e w a
P r o r e a n a  Ni* i ,  tale?-

P rk y iM U ją  Bo p ra n ia  kfttoznle, k o łn ie rz y k i, m * n k lę ly , C b - 
• ta la n k l te rm in o w e  ■ y k o n y w M r  m  w  a ię gu  S g o d z in . 1825 
F ilia  p r i y  fa b ry o a i O a ije w e k a  N r  27 a b  d .

O P U Ś C IŁ  P R A S Ę  Z E S Z Y T  X I-iy

Tapety
khład tapet St. Petersburska fał)*

„D. f ,  Pawlucnin“
O d 8  k a p .  p e ł n .  m ia r .

Główny przedstawiciel w  Kraju Po- 
łudpiowo Zachodnim

w ta ś e . 7 -  A le k s a a r o w
Krssznzatyk 13 tuckiej^ fi!ia
, Tapety m ateryały piśmienne

tyiowssl Tarę 51-16 udriaw
d. Buliona, t e l e f .  13- 5 2 .

Na zadanie w ysyłam y w zory. 294T

lilm: Si"
p e a «  a p c a y t a  kOF* #*»< *  p. ' i d y *xą  Sljłj ,  L.

T R E SC :
Koniec zarysu spraw y włościańskiej 
na -Litwie. —  U sdowania polepszt- 
nia stosunków pańszczyźnianych — 
Ujemny pod tym w zględem  [zwrot 
po przejściu 1 -itwy pód panowanie 
Rosy*. —  Ściąganie resi uta no wojsk 
rosyjskich, —  Ługi pańszczyźnianym, 
poczy n ic  e przez dwlatlcjszych oby­
w ateli.— .PańsiwoiM inkowiLCKie”. — 
Stosunek, rządu rosyjskiego do żydów,

1L U S 1 R A C Y E  1 P O R T R E T Y :

Jan Hotyński, m arszałek mohylow- 
Ski. —  Ignacy Prozor, gtneral-m ajor

wojsk litew sk'ch. —  W idok Mohylo 
wa w końcu XVIII wieku. —  Adam 
Chmara, ostatni w ojew oda miński.—  
Michał H ołyńsk’ 1 ro?rsząłck ipoby- 
Jowski. —  rro t Potocki, ekonomista 
i fir.ansista, wpiewoda kijowski. — 
Maurycy Franciszek K arp ’, p k zrz  
pohiyCrny, Członek R ady Najw. Na- 
fodnwej litewskiej w 1749 1. —  Ma 
ryanna z ks. Lubpm irskićh Prptowa 
Potocka, później W aleryanow a Zu- 
bow ow a. — • Mur przy Ostrej Bramie 
w końcu XVIII w. — Dolny Zam ek 
wileński w  końcu X VIII w. Ge­
nerał P aw eł CyCyanow. —  Platon 

Zubow

D li prenumeratorów „Dziennika Kijowskiego" cena zeszytu kop. 29, 
z przesyłką kop, 3 0 . 339

Zam ówienia w raz z opłatą na „Dzieje Porozbiorow e t itw y i Kusi* na >6 
la  i 04 zeszytów  przyjmują: Adminlstracya „Dziennika Kijowskiego* w  Ki­
jo w ie  Kreazczatyk Nr 38 , oraz wszystkie księgarnie yv kraju i za granicą

H B fillH ifefir*  n (w e  ? używane, st/- 
low c i zwyczajne, o- 

brazy, bronzy, porcelana, dywany, 
portyery i du.o in. izeczy  da ume 

blowania mieszkań

JN"s 27 Rzeczy okazyjne 
W. - Wasylkowska 27, 

t e la f .  1 5 -3 8 .
Ze w zględu na czas niesezonowy i 
Wielki zapas rozm aitych rzeczy, Ce­
ny znacznie zniżone. Kupione rz e ­
czy można zostawiać w magazynie 

bezpłatnie do sierpnia, 1502

t a t a M f e U f U i t Ł ;
Kijowska 1-sza 

Sala £i
K reszćzatyk 27 wprost Proreznej.

Posiada na sprzedaż w  wielkim  w y 
borze najrozm iitsze m eb le^  staro­
żytne i zw yczajne obrazy, grawiury, 
bronzy, porcelanę, kosztowne i z e ­
czy, dywany, portyery, gramofony 
i in. Każda rzeCz ma Cenę oznaćzo 
ną. Sprzedaż ; wolnej ręki nie- 
sprzeaanych na licytacy' rzeczy Co­
dziennie od g. 10 rano do 7 w iecz

L io y t a o jr a  a  a  p ię t k i .  3625

Specyalna J  G r t ] | | e r  eP
pracownia mm

dla wulkanizacyi automobilowych

szyn i opon
Przyjm . zniszcz, a odd 
praw ie nowe, A le 
Ksnndrowska 18 w  o 
grodzie Miner, wód 
T el. 17-43. 323 j

UOMT HANOLUWY

H. MOSER i S-ka
Załóż, w  Rosyi 

w  r. 183?.

Marka | H y. IHoaer & C -o . j

Załóż, w  Szwaj żaryi 
w  r T?2o.

fabry­
czna.

mt K IJO W IE, X re s z o x a ly k

M O ^ Y  O D D Z I A Ł  w ieikiir w yb.
z e r a r k j w  k i e s z a n k o w y c h  w ł a s n e j  
f a b r y k i  (znajd, się,w  L ow e w S zw ajża ry i)

Z e g a r ó w  ś c i e n n y c h ,  m a r ­

m u r . ,  b r o n z o w y c h ,

D e w i z e k

gabinetów z 
czerwonego

drzewa, 
zlct/rh, srebrnych i m eta­
low ych

O s I f z e k e B i i ® .

W  celu zapobieżenia wypadkom  podszywania się pod nastą firmę 
ptzez niektórych handlujących, uważam y .:a niezbędne polecać 
pragnącym  nabyć zegarki naszej fabrvki, aby zw racali baczną u- 
w agę, czy na zegarkach kieszonkowych znajdują się litery „Hy", 
umieszczone obok nazwiska w  języku francuskim na m arce f a ­
brycznej i napisach, gdyż wyłącznie z taka marką i napisem ze­

garki są" naszego wyrobu.
S k ła d y  i m a g a z y n y  zn a jd u ją  s i^  p ó w n ie żi 

W S.-PE1 EPbBURGU W MOSKWIE w N1ZNIM NOWOGR najarmarku 
Newski 2 6 .  Ilinka 1 4  P ia f G łów ny 1 7 ,  18 - j 9  i 2 0 .

K a t-lo g i w y s y ła ją  aię b e zp ła tn  e. 36:3

I
Btnro Budowlane

W. B. PoDławski i S-ka
K ijó w , N esterow cłLa 3t, te l. b 70.

W  Celu rozszerzenia działalności firmy, 
puzyskani zostali, jako w spółpraeow ri 
cy. e pe o ya lió c i in ż y n ii  r  .w ie  r o ­
bót ż e la z o  -  b e to n o w y c h . Biuro 
podejmuje się wykonania wszelkiego 
rodzaju robót budowlanych w  Knowie 
i na prowincyi. 0 0 0 0 I

S k ł a d  m a u y n ,  n a r z ę d z i  r o n a i c z y c h ,  n a w o z ó w  
s z t u c z n y c h  S t a n i s ł a w a  T a r g o ń s k i e g o  w  B u sz y n c e .
posiadajaC znaczny Zapas najnowszych i najwięcej używanych narzędzi 
rolniczych i maszyn dostarcza takowe niezwłocznie na zamówienie lis 
towne. Katalogi na zap otrzeb ow an i. A dres ala lis tó w  ftaohnj.. S ta  
n i/ ła w  Ta rg o ń s k i, s k ła d  m a s z y n .Dla depesz. Targoński Rąchny. 15.

R u h  X H X V i l  l& T £ łlE iS ! i& .

N A J T A Ń S Z A  I N A J C * B łiT S Z A  I L U S T R A C Y A  T Y G O D N IO W A  

D L A  R O D Z IN  P O L S K IC H

W
BIESIADA LITERACKA”

DAJE ZUPEŁNIE BEZPŁATN IE PREMIUM N A D ZW YCZA JN E

1 2  jiiiż/bii fObiói najceinleiszjf&ii powieści i rosnaosów
znakomitych autorów polshich

■ I s d a k t o r  i  N r y d s w c d i i  M I C H A Ł  S Y L r i& K A B Z K L

g ie p ip d a  M t e r a o k a  obejmuje wszystkie roazaje literatury pięk-, 
nej, Chwilę bieżącą wszechśw iatow ą -t w ieuzę gruntowna w  tornait- popu 
larnej, słowe A wszystko co  stanowi nieodzowną "potrzepę umysłu mte) 
gentnego.

B ie s i a d a  L it ń r a o k a  szczególnie uwzględnia d e ś e je  n j c e y s t e  
z w ł a a t o i  a  p o ro x b io r o -a r e  1 p a m ią t k i  j a r o # j » e .

B i e s i e  J a  L i t c r ą z t ą  wszystkie artykuły obficie ilustruje

P R E M I U M  B E Z P Ł A T N E .

12 dużych łomów wjooruwjfslr powieści i r a t K ó w
otrzymują b e z p ł a t n i e  w szyscy prennmeratorzy

W  roku 1912 d * * y  znakomitą powieść iyi!chara Czajkowsk*egp.iPO te- 
n C, a rn ii :uki” , w  zupełności, bez żEdny :.h skróceń pow ieść BoH.sła- 

w lty  „ Z a g a d K i’’,  osnutą na tle w ypadków  1863 r.; nadto '"Y /ieśc By- 
kowkiego, Łozińsk ego, K aczkow skiego, ^rzyborowskiego W llczyńsk; jo 
W iktora Hugo Dumasa, Dickensa, "Pe.ala i a^cyazielł. mnyęb antorów 
Z
p o ro

osnutą na tle w ypadków  1863 r.; nadto 
sk ego, K aczkow skie 

  Hugo Dumasa, Dickens1 , .
tych dodawanych z u ^ łn ie  b ezpłu .tie  książek szybko utw-irzy się do- 

a ro w a  b ib lio te k a ’ t r w a łe ; w artoóc.i| LszUtCąfijsercc i umysł.

W A R U N K I P R E N U M E R A T Y

ale tylko w  trój­
kątach z taką ety 
kietą i rureczką 
blaszaną. Są na­
śladownictwa. 2 7

Jrak  pfkarm ii", “ l.f
wienie dzieci mączką „ U L P IN A “ . 
Sprzed, się w  apt. i skład. apt. 4141

Ważne dla rodziców
Od w akacyi zostanie otwarty w  Ki 
jow ie pierw szy i jedyny vy Kraju 

Południowo-Z ackodnim

Stancya -j)?,nsyoteat
d la  m  iło ro z w in ię ty c h  t r u d -  
łiyoft (io w a ro w a n ia  e h łu p c ó w
w wieku od 7— 14 lat, z uwzględnię 
niem w szelkich wym agań w  .akre- 
sie hygieny i dyetetyki, znajdujący 
się pi u stałą upieką lekarza; stała 
pomoc w  naukach ze strony spccya- 
i.stów od każdego przedmiotu ora? 
nauCzycielek-cudzoziemek do języa 
obcych; ogólny kierunek w  rekąeb 
doswiaoezonego W Y C H O S A W C Y . 
H ED A G O G A . Ponieważ ilość pe.i- 
syonarzy w  pierwszym  roku ograni­
czona do liczby 10, przeto prosimy 
o wczesne zgłoszenia pod adresem: 
Kijów, Sw iatośławska o m. 5. „Pen- 
syonat". 3579

S P E C Y A L N Y  S K Ł A D

i w y m ą c ,

P ie r z a  i P u c h u
gotow e poduszki. 4631

J. Richter. Kreszćzatyk 10.
n lepszych fa 

bryk angiel­
skich Royal 
i niemiecki 

Fritznera można na raty. Magaz. w 
poroz. z ofic Tow Ekcn. oraz To ? 
Sporyw . P. Z. D. Z A . F . Kam iA 
n ki. P r o r e z n a  Alb 2 . 2911

Hotel-Pensyonat

Kuchnia wykwintna. Komfort no­
woczesny. Pokoje ot, 1 rh Obiady 
dla przychodzących. Instytutowa 16. 
1 sze piętro m. 1 0 ,  Telefon 28-23.

Sław«ia-I6ełr<t
F c n n y o n a t dla chor , pier; ’o wych 
D r ą  A . T a rn a w s k ie g o . O t w a r ­
ty  ć a .y  ro k . Sezon kum ysow y od 
dn. i-gc  maja do dr, i -̂go paździer­
nika. -Ceny um iarkowane. 7 4 8 2

Tania M nia
KOLA KOBIET POLEK

wyd»je o lf ta d y  żarowe n? świeżem 
ipaśie p o  28  k o g .  E'unduklejow- 
ś ta  26 w  poowórzu, 5̂6«

I lufa 2  d z i e a .  ziemi z lasem obok

letnisku GROZO kupić
Oni ‘ k  Ó w siunkaeh: Nesterowski 
r l l i l l  s. zautek 9 m. 2. 3677

Rocznie
Półrocznie
Kwartalnie

w- W a ra n -w i *t.
rb, 6

na p ra w jią ry li
Rocznie 

3 \ Półrocznie
„ 1 kop. 501 Kwartńlndc
Zagranicą rocznie rb. 1 0

rb. g 
4

.  1

O p rn u ga  w y t ą r o r n a ,  ze złoconymi wyciskam i na tle Oarwnem dodawa­
nych jako premium powieści. 3 tomów 50 kop“ 6 tomów 1 rb., ia  to­

m ów 2 rb,

A a  t ą ć . . : I a  a t m i a l a t r a o y  w y a y ł a  n u a i r  o lk a r n w y  b e a p ła k n ia

JLdroł redakCyi I adaainlstraćyi: l a r t z a a s ,  F k a o  W a r e o k l  J A  4

Teletan  M

Okazyjni*
nabyte, artyśiyczne, w sp ółczesn e,, 
starożytne, nowe aobrze utrzym anej 

i używane

do wszystkich pokoi z rozmaitego 
d rze w , i różnego jtylu  od n ą j n i ż - 1 
• z e j  c e n y  d o  n a j w y ż s z e j  po za 

konkur.-ncyą.
Poleca największy F ^ g a z y ą  w Ppi 
Zach. Kraju rządku u srarożym ych 
rz e o z y  o k a zy jn yp łi.

BRIC-A B R A C

„Starina ■ P.oskosz
(Szafirowe szyldy)

Obrazy, hronzy, porcelanę, dywany 
i t y a i g c e  pięknych przeamiotówr 
dle udekorowania mieszkań.

Zawsze kotosainy w>bur
Za w zorow e opakowanie w iele po 
dziękowan, Kunujbmy w szystko Co 
należy do starctycnosci 1 mebli A b y
n:e porównywać z drugiemi firmami 
pro ;my dl» pamięci w yciąć dokłat 
ny r - 
ares. 
w-eiśeie
Kinem atogrrfu Mianowskiego, wprost 
Luteranskiej ul- T e le f 18-42. 3430

uiiv aia painiąci wycJ^c uoiłiżiu

Klio#, KrssiiizaiyK I  -b
eie frontowe to same co i do

z  powodów : i x r s ?
dama kompletne umebl 4 pokoi. M.- 
W asylkow ska 46 m. a od g. n  r. do 
8 Wiec** , 33*3

. WYCZKA O D Ż Y W C Z A 11

D la  d ir ie o ij  nv. t e  U, r e k o r  u a l e -  
a o e n t ó w r  n u ó b  n o r w o w y o ta  i 
a C a p c ó m . Pc o n o  . .  z a p e n n i a  
p i a w id ł o w y  r o : w o j a r z i -  k o ó -  
c?,i m ię ś n i .  N ie z b ę d n y  p o k e r m  
d la  d z i e c i  w  o k r e a i e  z ą b k o ­

w a n ia  1 r o ś n ię o is t .
Liczne opinie Pp. Lekarzy i Ordyn? 
szpital, d ilącza się do każdego pudel* 

Dostać można wszędzie.

C e n a  p u d e łk a  R b . I. 2693

A Biuro
Bachû kowe
i* p m e u p ią y  d ia n ie  
o i  m a o r y b i o i i .
Kijów , KreszCiatyk 
42. T el. 28 64.

zdolne do skoku po
imporiowanvm Pry-

_ burgu „K arlo” no
sprzedania m»j. Pas^nki, pocz. i st. 
kol. Jaroszynka podoi. g. 3343

P f l łn c h n a  młcda uauczycielka z 
rU H a k u lld  patentem dla, przygo­
towania dziewczynki do 3-rj kiasy 
szkoły-handlovn j. W ym agany język 
poiski i dobra konwersaćyr francus­
ka, p. Stawiszeze g. kij. E, Czajkow ­
ska. 3681

inieligerAoa Pi p  nraodsS
cyą 2 uc: troski, coieka, p^m. w
naukach. T rzech  świętych 17 111. 21.

3^8 3

*|f z dobrego towarzystwaUCZlll przyjminje n a  a t a n c y ę
w enw a po dyrektorze 

szkoły polskiej. Troskliwa opieka 
i warunki hyg.eińczne. Blizko szkół. 
Ceny przystępne. K orw in-Kossa­
kowska Nowo W ielka  23 m 4. T el. 
238-Ć2. W arszaw a. 2514

W arszaw. Zakład S lusar.-M fflffin fćz .
N . V f o p j r y s  k i e g o
Kreszczatycki zaułek Nr 9 (sklep).

Przyjmuje obstaiunki i reperacye: 
row erów , motoCyklów, zamków, m a­
szyn do szycia, gotowania, broni 
m yśliwskiej, reperacyi kas ogniotrwa- 
tych i t. p. robót w  zakres ś.usarstwa 
i mechaniki wchodzących. Tam że ro- 
w ery  do wynajęcia.__________ 2750

Stancya-pensyonat
dla Danienek uczęszczaj, i przygoto­
wujących się do zakł. naukow., pod 
kierunk. nauczye.-wychow. Cudzo z. 
stała W .-Podwalna 16 m. 9. 3206

Z t*n a in ż y r t ie i-a , mieszk. dla w y ­
chów. v/nuków z pozw. w yż. w ładzy, 
m oie przyj. u o x n i«  utrzym. bez 
zarzutu, opieka macierz. M. W łodz.
Nr 45 m. 17. 3439

GenLr& une on dsux
jolies chambres independantesigrand 
cabinet et grand salon 6 fenćtres et 
barcon pouvant servir de Comptoir 
ou bureau n eh itnent iecorć avec ou 
sans gension. Farisienne diplom cć 
donnę leęons de francais. On parle 
Allem ard et Polonais. Visiter de a a 1 
Puszkińska N r 5 m. 8. 3511

r f r p u i r n u i f f  z W arszaw y prryj- 
I ł l  f i n w U W O  muje roboty dzie­
cinne, palta, munouiki dla chłopców  
i panienek. Rejtarska 9 m. 9. 3542

Ła stanćy^ przyjm ie 
l i C Z n i a  rutynowany pedagog.

Fundnklejowska 54 m. 
9. W . SzwarCzyński. 3592

PutrzeDnapińa I W e i M ®
do ubierania kapeluszy. W . W ło d zi­
mierska 45, W . Kubicka. 3612

Garnitur parów;: 10 sił
Flettera sprzed, zaraz, obejrz. w  ro 
bocie st. Gniwań P. Z. K. Żel., zwr. 
się do p. dyrekt. fabr. Cukr. Gniwań.

W dzierżawę niewielki. O 
feriy lub też osobiście, baoryczna 
t m. i. Szulawna. 3617

WaiFP^wnifllka p osz- p ° s> na w >j-itih  jłJ o IC IK o  przyg. do zakł.nauk., 
franć. prakt. Dobr. muz. KreszCzat- 
zauł. Nr 8 5  m. 1 dla M. B. M. 3055

- f  * A S  panienki klas w y :-
r w L U r  szych, opieką i Całkowi- 
j  te utrzymanie. Mar.-
BłahowieszCzenska j r — 4. 3656

Na wyjazd lctniąJ pi aktyką
posz. lek. M.-Żytomierska *.0 m. 69 
W. Kulczycki, 3669

WILHa
Prenum eratę i ogłoszenia d«

„D ziennika  K ljow skieyo"
przyjm uje 

K siągar- J. Z a w a d z k ie g o

J J A C T Y  A . Fiodorow, Prorez- 
• 1*^1 I u na 20, pow rócił z za­
granicy i przyw iózł dużo nowych 
wzorów. W szystko dla haftów. P li­
sowanie i gofrowanie. Gotowe po­
krycia na jiośftiel, tiulowe firanki, 
Dłócienne rolety. D ekatyzow ane 
materyałów. 37°4

terski Zakład ””3 
N- Szczerbo-Niefiedo- 

wlcza p- f.
W. w. Busiauki fe ,"”:
Intel-gentna rodzina proponuje lok tę

Dik ucznia (y uczennicy
W .-W łodzim ierska yS m. 2. 369-’

■ ra ił naucz, .skończ, gitrn., 
• ms li pos. jęz. teor, i muz., 

posz. lek. lub do to w. tu lub na w yj. 
K ijów , peste-rest. „I.ueya X ”. 3682

Pod kierunk. naucz, w wihowawczy- 
ni L T A N C Y A  - PEN<źY01«A T dla
mniei zamoź. u o z e n io  i przygot. 
się do zakł. nauk Strzelecka 20 m, 
10 od W . Podw. 3587

1 lub 2 pokrj9
(salon be- mebli, gabinet z m ebla­
mi) w  polskiej rodzinie do cdusjęcia 
o«obie miłującej spojrój i porządek. 
Elektryczność. Telefon. M2ła W ło ­
dzimierska 45 m 37 i(2 a oficync)

3678

H  t e l - P e n s y o n s t

t j r t z a  a ,  J a s n a  4 .
Pokoje komfortowe od r rb W inda 
Elektryczno-ć. . Kuchnia wyborna. 
Telef in 33-9°- 3Ó7-

Nauczyc?e!k£
kę teor. 1 p r z k t . fran , ros, poi. ję ­
zyki posz pas. W innica, podoi. Pu :z 
tow z ut. d. Piątkowshiej m. Sawickiej
 ________________ » 3667

lampo! - Wołyński
Prenumeratę

„ D z ia n n ik t  K i j o w i l : .11
przyjmuje

p. Mieczysław Świecki

I n t e l i g e n t n a  rodzina przyjm ie I -  
2  u o z n i  z pełnem Jutrźymaniem 

i muz. Luterańska 11 m. 6. 3696

W rodzinie catkowitem utrz
matnem dia uczącej się panien! 
Srietieńska zo m. i.« 361

Zarządzam paru domami, 
przytem mogę 

zarządzać jeszcze domem lub dw o­
ma, niedrogo. Poste-restanie oksz. 
paszportu Nr 3010. 3689

W y k w a lif ik o w r . naucz.) posz. poa. 
na w y j .  Zna jęz. franc , nicm., teor. 
i prakt. przyg. panienki do 6 - 7 kl. 
g in . rząd. lub pe^s. wąrsz , chłop, 
do 4 kl. gimn., w ykł. lit. pois franc., 
historyę Polski. Kijów, K ureniów ki, 
ul. żaźh aryow ska  4 m. W rzcuzcza R. 
W . 3691

„Świat książkowy"
8 A N T Y K W A R Y A T

X. Siemińskiego
Książki szkol-

F u n - lu k le jo w a k a
M  26  w  oficynie 3688

Dosiada w  wiel 
kim wyborne
f 2  ^ y ^ 'ane-

F r S n n in t S  ś o a m i a d o z o n *  ww- 
nfil!uU k.K 0 o h o w a m c z y n i  wdo
wa, przyj, na stanc, uczenicę. O pie­
ka troskliwa stała pomoc w  naukach, 
•Stołypinowska 24 ir,. 2. 3692

K(fow^kl Zarząd  
^EiejSai zaw iada­

mia:

8
 W y d z ia ł budo 

w la n y . Dnia 16 
sierpnia lic jta cya  
na . przebudowę 
szpitala im bulato- 
-yjnrgo w  b sady­
bie Gladyaiuka 
przy ul. Przed.-Ja- 

wińskiej na 12,500 rb. Kaucya 1 c %, 
N y  z ia . z d ro m ia  n a ro d o w e ­

go. : Dnia 16 sierpnia licytaćya na 
oczyszc.ńni-e nstępSw ; śmietników 
w  gmachach miejskich i na w yb rze­
żu Dniepru na termin dwulet i. Dla 
przystąpienia do licytacyi wym agana 
jest za u cy t w  kw ocie 300 ro

W arunki oglądać mi zna w  Żarzą- 
ozic od zo —  a po poł. 959
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D z i e n n i k  k i j o w s k i

Pismo polityczno, społeczne i literackie.

PIERWSZE i JEDYNE CODZIENNE PISMO P O L S K I E  NA RUSI,

L W O W S K I I N S T Y T U T  M U Z Y C Z N Y
w e  L w o w ie  P a ń ska  9.

W  spccyalnie dla celów  szkoły urządzonym gmachu.

„Dziehnik Kijowski" wychodzić Łędzie w roku 1912, w siódmym roku swego winienia, pod kierun­
kiem dotychczasowym i z programem politycznym niezmienionym.

,Dziennik Kijowski" w drodze dalszego doskonalenia się wprowadza w roku 1912 szereg ulepszeń 
w dwóch przede wszy stkiem działach: i n f o r m a c y j n y m  i l i t e r a c k i m .

W dziale i n f o r m a c y j n y m  czytelnicy „Dziennika Kijowskiego" będą obsługiwani przez szereg 
w ł a s n y c h  A g e n c y i  t e l e g r a f i c z n y c h  „Dziennika", mieszczących się we w s z y s t k i c h  w i ę ­
k s z y c h  m i a s t a c h  w  k r a j u  i z a  g r a n i c ę ^  „ako też przez Petersburską A.genoyę Telegraficzną.

O życiu prowincyi dostarczać będzie wiadomości czytelnikom „Dziennika" szereg korespondentów, 
własnych ze wszystkich okoiic naszego kraju.

 ̂ dziale l i t e r a c k i m  „Dziennik Kijowski" drukować będzie:
dalszy 
ciąg =

izmie n s e r a c K i i n  „uzienniK KIJOWSKI arunowac oęuzie:

„ I iis tÓ W  Z A f r y k i"  ^ ład- ftodowicza

JE R Z E G O ŻUŁAWSKIEGO z pod włos­
kiego nieba

Cykl wrażeń 
artystycznych

r  t .

„Dziennik Kijowski‘c zapewnił sobie ponadto współpracom nic! wo p i e r w s z o r z ę d n y c h  sil na 
szych literackich i naukowych.

Prenumeratorom „Dziennika Kijowskiego^ będzie przysługiwało w roku 1912 prawo nabywania 
po cenach zniżanych następujących wydawnictw:
„Dzieje Porozbiorowe Litwy i Rusi” —  HENRYKA MGŚCICiUEGO; „H is torya  Polska11— FELIKSA K0-
~ 3 n £ ' NECZNEGO; „Rok Polski” i .„Encyklcpsdya Staropolska”— ZYCiUNTA GLOGERA.

WARUNKI PRrEKUMEltAT Y „Dziennika Kijowskiego^ pozostają niezmienione::
W kra ju 12 rb. rocznie, Ś  rb. półrocznie, 3  rb. kwartalnie, P rh. miesięcznie.
Zagranicą 18 „ „ A „ „ 4  5 0  |  „

Osobom, które opłaca!) dotychczas zniżoną -prenumeratę. prawo to będzie przysługiwało nadal.

W a r ł i a w i ,  B r a c k a  IS
-,alożone w r. oo-j prydU Katolicki Związek Kobiet P oL ki i_ta. W ydziały 
Ijist. literacki i mat. • r-yro'- liery. P frg r im y  na r 1912/1. j  w Kancela 
ryi. Zajęcia od 15- IX do 15 \ 'I h, st.
•.931 Kierowuiotka: M a r ; a  9 a < ł « w h z o w i .

Ud ° p ^ p ^ aSu v \ K u r s y  z a w o d o w e  ż e ń s k i e
z o d d z ia ła m i h a n d lo w y m  I le c h o ic ż m m

w  W A R S Z A W IE  '  35, '
In fom aeyi u d z e l i  K in Jelarya Katol cktego Zw iązku Kobiet P olska li 
(Hracka 16), K e-rownil: D r . Ż t l  G r o i b i r a k i .

Niji_cj‘ aem mamy zaszczyt zawiadomić, że z da. 15-go lipca 
r. b. powietżyliśm y

w yłączną reprezentacyęj
S ?  j S u p e r f o s f a l u

w re jo iach  gubernii Podolskiej i części B ssa ra b S k H  (stac. I 
kol. N ow oiielica pogr. Oknica Bielce Rybnica) —  FIRM IE

W  M ohylow ie-Pod. skrzynka poczt N° 40.
Skład maszyn rolniczych, nasion i naw. sztucznych, do której 
prosimy zw .acać się -z ła^kawem! zleceniami, Z  poważaniem I

B e liją U e , T o w arzy- JA  S r  
s tw o  Anntiliriowe 

I 3556 A T A K I —  B ES A R A B iA *

N au-a muzyki od początków aż do zupełnego wydoskonalenia,
P rz e d m io ty  g ł iw n e :  Ś p iew  solow y, gra na fortepianie, na 

skrzypcach, na wi<do.ic„. li, nauka kom pozycyi, k u r s y  w irtu o z o w s k ie .
P rz e d m io ty  p o b o czne : Śpiew  chóralny, gimnastyna ry'm iczna, 

wszystkie rauki te crety czie  i t. d. .
S zk o ła  o p e ro w a  pod kierownictwem  kapelm istrza i reżysera 

o p e.y  Lw ow skiej, obejmująca dział wokalny i dramatyczny.
Przedm ioty szkoły operowej: Śpiew  solowy, deklam acya, gra sce 

nic: na, taniec klasyczny, nauka szermierki, historya sztuki, kostyum ologia, 
literatura dramatyczna, nauka języka włoskiego i niemieckiego.

S o m in a ry u ir. m u z y c z n e  obejmujące przygotowanie do zawodu 
nauczycielskiego n<c polu muzyki z egzaminem państwowym.

Z  instytutem połączony jest

Internat dla zamiejscowych uczenie
który zalcća się zarówno wzuuowem urządzeniem, tr<*'*l:;vą opieką j-k 
i swem  położeniem w  pobliżu lioeówr i g im n a z y ó w  że ń s k io h  Pen- 
syonateti kieruje osoba dystyngowana z w yższego tow arzystw a. , ..

B liższych inform acyi udziela oraz prosuekty w y sy ła  na żądanie kan 
Celarya L w . Instytutu Muzycznego, Lw ów , Pańska 9. 31,01

W

Gospodarstwo Nasienne

Anleiówka"
tna zastczj t zawiadom ć śza n iw n ych  Odbiorców, że jego

produkeya

Żyia FolkskiGga
z 1-. 1912 wyczerpana.

D alste zamówienia uwzględnione być n'e mogą. 3684

'A ,  P i - o k - j p e k  w Kijowie p r z y  u L  B e z a k o w o k ie j  Mi 31.

Sie w ni ki systemu tyłeczkowego proste i Kom­
binowane, oraz rzumwe do nawozów Westfalia. Młc-

Skład fabryczny m aszyn, 
i narzędzi rolniczych

P olsoa w s t e c h iw ia t o w r  zn a n e :

Ff. M k m
carnie, kieraty, wirdnte-separptory, żmijki, w:rć«vki, sieczkar­
nie, Folwarczne i dla użytku wfc-
ścian G a i* i t i t u i* y  p a r o w e  fabr. Fleiera, Silnm « !« ! 
me, Wielki iytór. Cany febryczne. ^ns=YHYP K E R W SZ O R Z .

I

r P L i

P olsk ie  B iuro Leśne
Ks. Lcuiataw Lubomu sKi i i> sa,W  aiszawft jlóraw ia isr 22 
Urządzani- go,spod. 1- sr-ych, inspekeye i ta k a ia o y e  l e ś -  
n e „  Kory i* sprzeda? itrów . Nasiona i sadzonki leśne

Po eg zan rn .ch  (w obecn o?-H  
ci Mistrzów Cechu W arszaw - 
skiego) w  centralnej

Szkole kroju I szycia
Fabryka 1 preparat cksmlczn mydeł

"•"""Alberta Zejdla Do K,j° WleFarmac. < , Doronoż. 6
P O LE CA :

P r z e d s ta w ic ie l  i s k ła d  T .w a  R u b e ro id . tnż. HI. KLIGHIAN K rjó t? , A le­
k sa n d r  .| j  (w pr Chatełn) te l. 1.3— 2.1. Fabr. iz o l. o d d z. in ż. I. Guzi) . 1 15

Damskie czarne 
I k o lo ro w e PGńczoGhy zagraniczne i w ła­

snego wyrobu

przy kupnie nie mniej l i i  tuzina sp rzedaż do

1 tar *o*r*c eonie hurtownej. jkackm
Sprzedajem y w yjątkow o św ieży iga  roku towar

Da hi akie ± a k irty ,  s a k i,  c i a p k i  r a b  s z y d e łk ie m  
n a jn o w s z y c h  fa s o n ó w

O k r y c ia  d a m s k ie ,  p d to ty , kapelusze w  olbrzym im  w yborze 
ty lk o  w m a ga zyn ie  c z e s k o  - r o s y  jskif! j  m e c h a n ic z n e j  

f a b r y k i  w y r o b ó w  s z y d e łk o w y c h

G a  A n d r E e  W .-W a s y lko w sk a  fi! 10.
U p r a s z a m j  z a r a o a b  u w a g f  n a  a i y l d  m a g a z y n u . OUJ

byłego profesora Paryskiej Akademii krojt, Mistrza Cechu W a r­
szawskiego, kierov n.ka kursów przy Vv arszawskiem  Muzeum 
Rzem.osł, nagrodzonego ,.Grand-Prix“ , złotym i medalami i t. p.

2Z a p ;s y  kandydatek na kur y: domowe, w yższy, nauczycielski, I 
przyjm uje s ę  o e d z ie n n ie  Dla uczącej s ;ę nłudzizZy u s t ę p ­
s t w o .  Osoby nieC.zasowe, trogą uczęszczać 2 godz da ennie. 
Kończącym: Ś * iadectwa, dyplomy, patenty cechowe. Uczenlce na 
żądanie Ytrzvm: ją korzystne posady. System  najłatwiejszy, zrozu­
m iały dla każdego. Przy szkole pracownia Form y hibułkowe, 
żurnlle. manekiny. Szczegółow y program w ysyła się bezpłatnie. 
Centralna na gub połuduiuwe K ijó w . Funduklejowska Nr 31/27 

! róg Nesteromskiej. Centralna 1 Zaiząd Oddział'w  W iln o , I 
W ielka  Nr 27. Oddziały: Żytom ierz, W . Berdyczowska 19, i  o h ,- 
gub. Dnieprowski prosp. 23 hom el, Rum .ancewska 18, Mińsk 
Żacharzew ski zauł. Nr 9 i w w ielu innych miastach i miasteczkach.

88388888888888888888 888888S8&888888888838888888
^  Jako w ypróbow any tani, a skuteczny n a w ó z  s z t u c z n y  polecam y

0 9

w  wysokiej za w a tt iś ii  tlenku wapna zm i-lone na puder, a wskutek
2 tego baedzo ekonomiczne w  r/.y tu. W y s jłz a  w pełnych ładun- 5 0
3 kach wagbi.owych w  w erkach lub lu/cm. r,

 ̂ Ł a s k a w e  z z m ó w ie n ia  p rz y jm u ją  3^ 8 g g

3 Towarzystwo Akcyjne „Opoczno” ®
J  w  Opocznie, g u b  r a d o m s k a . ^
8888888888881888̂ 8888888888 888888^88888898888

P r z y b o r y  do p o d ró ż y  i t. p. Kufry, w ali­
zy, neseiery, futerały na broń i aparaty foto­
graficzne i t. p. N jj t a n ir j  w  zakładzie HEM- 
R Y S A  K C Y  R t  (b. współpr. Nissena i Wfirtzl 
i S  wie w W iedniu) Kreszczatyk  Nr 38 w  po­
dwórzu. Przyjm uje repeiacye i zamówienia. 
Robota eleganckt i mocna. 2959

Mydła f le to w e  bez współza-
-vrxinictwa, odznaczają Się delikat­

nym i przyjemnym zapachem.

Mydłu fu blsli^ny gatunku b
omieszek, 30^— 50  ̂ oszczędności w 

Itosunku do gatunków podrzędnych

Mydlany proszek życiu i oszczęd
ny przy wygotowywaniu, praniu bie 
lim y i firanek, przy myciu podłóg 
schodów naczyń etc. Szybko wcho 

dzi dc ogólnego użytku.

„Mydło zieloni* dycznych i tecb-
nic-nych a także jako środek do tę 
pienia pasożytów  na drzewach owo 
Cowych, dekoracyjnych i krzewach

Farbka do bielizny „Gwiazdka*
łatwo rozpuszczająca się w  wodzie 
Cc do gatunku Dez w spółzr wodni 

Ctwa

Farbka dc bielizny " c h f f ig
*ach, nie rozpuszczająca się w  wo 
dzie lecz dodająca małości bielizny 
ładny odcień. 4: \

Ż ą d a ć  w t z ^ d z i a

O  d e s  a
prenumeratę na

„Dzierrnrk Kijowski"
p rz y jm u je

K aiągai aia  i C z f ie ln ia

A. Zwierowicza
J a k a it r lt t ln a k a la  > ja

•  KJM KilÓ

aneszezATTK aa. ■
E. Jto z la ty n  I ^ Ic k s a n B ró w io  . « »  m o — w i

WYŁĄCZNI REPr.EZEKlANCI IPiERWSZORZĘDHYdH FABRYK,

Rctłorz, Fr®ęiop F-. Cmn
LokgiroDilej lokom otyw y drożne i do orici, m łocw nie
parowe ZDOżowe i  .koniczynow e.

B y r  - .  S !  - y ę u l r i  riu g i, siewniki rzędowe i wie-
M l f i J S i f  iorzędowe pielniki i przeryw a­

cze do buraków i zboża.
E " ilłttB ff ■ H l^a* M otory raftow e stałe i lokoinobile no-
I _ h l l l l a  w c - ulepszone, ekonomiczne i prawie

bez dymu.

K .  K ,  U s t e r  & O  gieiskie do
mleka, łatwe do 11/ycia, lekkie w ruebu, w yborne
w działań.u, pięknej formy.

Ś y  ■ S  M locarnie konne, kie-
B w ® r a t y ,  sieczkarnie b ę b ­

nowe.

Sieczkarnie 
i siekacze B e i i t h a l l a , C C a y ł o -  

na I R S b e ra .
Cieszące się uznaniem: Ekstyrpatory, kuityw atory „Ata!Da5i‘ ,

F Z S Z p  W Ł A S N E J  F A B R Y K I
n y sta lo w e etc.

ftoxkład jazdy.
■.....—— Ma k o le ja c h  P ołu dn io w o -Z ach o d n ich  - ■

Nr 1. K w .  I i II kl. Odesra, od. g. 9 w., prz. 9 m. 31 r.— Nr
9. K ur. 1 i II kl. W arszaw a, odoh. 7 m. 10 w , prz. g. 10 m.
15 r. —  Nr ti.. Kur. I, II i III kl. Petersburg, odch. g. 9 m. 30 
r, prz. g. 9 m. 10 w. —  Nr 7. Osoh. I, II 1 III Odesa, W ołoczy- 
ska, odeb. g. 9 m. 35 w., prz. g. 8 in. 48 z r. —  Nr 13. Osób. 
I II i III kl. W arszaw a, oden. g. 1 w n., prz. g. 6 m. 27 r. —  
Nr 5. Osób I, II i III kl. Odesa, Nowosielice, Humań, odch. g. 12 
m 25 w n., prz. g. 6 m. 15 r. —  Nr 21. Pośp. I, II i III kl. R o ­
stów  n. D., Sew astopol, odch. %. 8 m. 20 r , prz. g. 9 m. 50 r. —  
Nr 19. Osób. I, II i IH kl. M ikołajów, Sewastopol, odch. g. 7 m.
20 w., prz. g. 10 r. —  Nr 29. Osob. I, II i III ki. Radziwiłłów,
odch. g. 7 m. 50 wiecz., Drz. g. 9 m. 12 r. —  Nr 5. Osob. I, II 
i III kl. Sarn y, W arszaw a, odch. g. 11 m. 55 w n., prz. g. 7 m. 
28 r. —  Nr 3. Poczt. I, II i III kl. O dess, Brześć, odch. g. 9 r., 
prz. g. 9 in. 23 w. —  Nr 17. Poczt. I, II 1 III kl. Ęlizawetgrad, 
odch. g. 11 m. 30 w., prz. g. 7 m. 50 r. —  Nr 3. Poczt.l, II i III
kl. W arszaw a, Sarny, odch. g. 2 m. 35 po płd., prz. g. 4 m. 40
po płd. —  N r  27. Osot. I, II i III kl. Biała Cerkiew, odch g. 5 in. 
25 po płd., Drz. g. 9 m. 25 r. —  Nr 15. Totoat.-osob.l, II i III kl. 
Humad, Odesu, R ostów , odch. g. 10 m. 50 r., prz. g. 6 m. 27 po 
płd. —  Nr 31. Towar.-OaOb. IV  kl. Znamenka, Odesa, odch. g. 9 
m. 55 w., prz. g. 12 m. 20 po płd. —  Towar.-osob. I V  kl. Sarny, 
W nrszaw a, odch. g. 10 m. 45 w., prz. g. 7 ir 18 r.

Ma kolei M o s k ie w s k o  - K ijo w s k o  - Wono neskic j.

Nr 2. Pośp  I, II 1 III kl. Charków, M oskwa, odch. g. 12 m] 
30 po pid., prz. f  . 5 po płd. —  Nr 4. Osob. I, II i II  kl. Nawla]
M oskwa, odch. g. 12 m. 10 w n.f prz g. 5 m. 40 r. —  Nr 12*
Osob. I. II i HI kl. Artakow o, W oroneż, oa g. 7 w., prz. g. 9 m. 30 
r. —  Nr 14. Osob. I, II i III kl Artakow o, Rursk, odch g. 10 m. 
45  w -t Prz- %• 7 r -— Nr 16. Osob. I, II i III Id. Bachmacz, Kursk, 
odch. g. 1 po płd., orz. g. 4 m. 15 po płd. —  Nr 18. Osob. I, II 
i III kl. Bachmacz, Petersburg, odch.g. 7 m. 30 w., prz. g. 10 m. 
35 r. —  Nr 2. Pośp. I, II i III kl. Połtaw a, Charków , odch. g. 6
w., prz. g. 11 m. 35 r. —  Nr 4. Osob. I, II i III kl. Połtsw a,
R ostów n D., odch.g. n  m. 15 w., prz. o g. 6 m. 30 r. —  Nr
6. Towar.- osób. I, II i III kl. Połtawa, W iadykauaaz, odch. g. 8
r., przych. o g. 11 m. 13 w.

H t ia k U r  sr^psw l- h la la y  S ta n is ła w  Zkelhfcski* Drub&rnia Polaka w F ipt. wia, ulica k.r*ax:za(yk Nk 38 Wydawca Antoni Z  lolocrakl*


